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POGODA
Dziś w większości pochmurnie, 

możliwe opady deszczu, temp. I 
około 55 stopni F (13 C), wiatry 
Południowe o sile od 8 do 15 mil 
na godzinę (13 do 24 km).

Jutro częściowo pochmurnie, 
temp, około 50 stopni F (10 C).

Wschód słońca o godzinie 6:27 
rano, zachód o 4:41 wieczorem.

KALENDARZYK
Dziś poniedziałek, 5 listo­

pada — Zachariasza, Elżbie­
ty-

Jutro wtorek, 6 listopada 
— Leonarda, Feliksa.

Pojutrze środa, 7 listo­
pada — Ernesta, Antoniego.

NAPAD NA AMBASADĘ US W IRANIE
» ___ ____

Begin: Żadnych Rozmów z PLO
Rokowania 

Egipsko-lzraelskie
Kair (UPI) — Dziś mają się rozpo­

cząć rokowania egipsko-izraelskie po­
święcone palącemu problemowi cen 
ropy naftowej, która ma być dostar­
czana Izraelowi przez Egipt w ilości 
około dwóch milionów ton rocznie.

Wczorajsze rozmowy na ten temat 
przeprowadzone przez egipskiego 
premiera Mustafę Khalila i izrael­
skiego ministra obrony Ezera Weiz- 
mana nie przyniosły rezultatu: strona 
egipska nie zgodziła się przyznać 
Izraelowi uprzywilejowanej skali cen. 
Ropa naftowa, o której mowa, pocho­
dzić będzie z zagłębia naftowego 
Alma w Pustyni Synajskiej, które 
będzie przekazane Egiptowi.

Minister Weizman przybył do Kairu 
z 24-godzinną wizytą, drugą w ciągu 
ostatnich dwóch tygodni, poświęconą 
głównie sprawie ropy. Dziś odbędzie 
drugą rozmowę z premierem Khali- 
lem, a następnie będzie konferował 
z prezydentem Anwarem Sadatem.

Brzeziński 
Konferował 
w Algerii

Algier (UPI) — Prezydencki dorad­
ca d/s bezpieczeństwa kraju dr Zbi­
gniew Brzeziński bawił w Algierze, 
gdzie spotkał się i konferował z irań­
skim premierem Mehdi Bazarganem. 
Był to pierwszy, od czasu lutowej 
rewolucki islamskiej w Iranie, kon­
takt oficjalny tej rangi przedstawi­
cieli obu państw, którzy przybyli do 
Algerii na obchody 25 rocznicy nie­
podległości tego kraju.

Delikatna misja Brzezińskiego obej­
mowała także rokowania z politykami 
algierskimi, dotyczącymi w szczegól­
ności napiętych stosunków amerykań- 
sko-algierskich i wojny saharyjskiej, 
w której Algeria popiera partyzan­
tów Polisario w walce z wojskami 
marokańskiego króla Hassana.

Spotkanie z premierem Bazarganem 
ocenia się w kołach dyplomatycznych, 
jako najważniejszą próbę poprawie­
nia stosunków USA-Iran, które środo­
wisko anty-amerykańsko nastawiane­
go ayatollaha Khomeiniego doprowa­
dziło do zupełnego niemal załamania.

Spotkanie Brzeziński-Bazargan nie 
zostało oficjalnie podane do wiado­
mości i żadne bliższe szczegóły nie 
są znane. Jedynie irańska agencja 
prasowa Pars stwierdziła lakonicznie, 
że premier Bazargan spotkał się “z 
przedstawicielem Jimmy Cartera”, 
którego nie wymieniła z nazwiska, i 
że w czasie tego spotkania dyskutowa­
no sprawę “amerykańskich kontrak­
tów”, bliżej w oświadczeniu agencyj­
nym nie sprecyzowanych. Agencja 
dodała, że w spotkaniu brał także 
udział irański minister spraw zagra­
nicznych Ibrahim Yazdi, który powie­
dział, że Iran “jest szczęśliwy” utrzy­
mując stosunki dyplomatyczne ze Sta­
nami Zjednoczonymi na szczeblu 
Charge d’affaires. Jak wiadomo, były 
ambasador amerykański William Sul­
livan został z Teheranu odwołany, a 
nowy ambasador Walter Cutler nie 
został przez rząd irański zaakcepto­
wany.

Ważne Odkrycie
Pittsburgh. (UPI) — Naukowcy ze 

stanowego uniwersytetu w Pensylwa­
nii odkryli we krwi ludzkiej substan- ' 
cję, która działa jako czynnik po­
wstrzymujący rozwój raka.

Dotychczas naukowcom nie udało 
się oddzielić maleńkiej cząsteczki sub­
stancji proteinowej przylegającej do 
innego, większego składnika krwi.

Profesor mikrobiologii i biologii 
krwi, Edwin Gaffney, kierownik prac 
badawczych powiedział, że w chwili 
obecnej zespół przystąpił do prób wy­
izolowania zbawczej cząsteczki z resz­
ty krwi.

Premier Izraela 
Udzielił Surowej 
Nagany Burgowi 
Za Sugestie 
o Ewentualnym 
Podjęciu Negocjacji

Jerozolima. (CT) — Premier Mo- 
nachem Begin udzielił surowej naga­
ny delegatowi na konferencję w Lon­
dynie, zakończonej 2 tygodnie temu, 
za wyrażenie poglądu o ewentualnym 
podjęciu rozmów pokojowych z PLO, 
pod warunkiem, że organizacja ta 
zmieni swoją postawę wobec Izraela 
(uzna prawo tego kraju do istnienia) 
i zakończy terrorystyczne ataki w cią­
gu 3 lat.

Szef delegacji na konferencję, mini­
ster spraw wewnętrznych Yosef Burg 
zaznaczył, że zgadza się z polityką 
swego rządu w chwili obecnej, uważa 
jednak, że sugerowana przez niego 
zmiana sytuacji powinna doprowa­
dzić do pewnych rozwiązań poprzez 
podjęcie negocjacji z Arabami.

M. Begin odrzucił możliwość roz­
mów z PLO mówiąc, że Izrael nigdy 
i pod żadnym warunkiem nie uzna 
tej organizacji za partnera do roz- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Antyrządowe 
Protesty 
w Boliwii

La Paz, Boliwia. (UPI) — Podczas 
ostatniego weekendu doszło do ostrych 
wystąpień przeciwko 5-dniowemu rzą­
dowi, podczas których zginęło 10 osób 
a 50 innych odniosło obrażenia ciała.

Płk. Alberto Natusch wprowadził 
stan pogotowia, łącznie z godziną 
policyjną.

Od 8 wieczorem ulice stolicy prze­
mierzają oddziały wojskowe.

Osoby przebywające o tej porze 
poza własnymi domami podlegają 
aresztowaniu.

Po rozwiązaniu Kongresu, doszło 
do uwięzienia kilku jego członków, 
najostrzej występujących przeciwko 
usunięciu ze stanowiska prezydenta 
Guevary.

Wszyscy zostali uwolnieni wczoraj 
rano.

Natusch zapowiedział wprowadze­
nie cenzury we wszystkich środkach 
masowego przekazu.

Stacje radiowe i dzienniki odmówiły 
wydawania gazet i nadawania audycji 
w proteście przeciwko nowemu rzą­
dowi.

Wczoraj pracowała jedynie stacja 
rządowa.

Szef nowego rządu apelował do mi­
liona strajkujących członków związ­
ków zawodowych do powrotu do pracy.

Natusch obiecał im wypłacenie 
pełnych zarobków za wszystkie dni, 
nawet te które spędzili poza pracą 
protestując przeciwko niemu, zagro­
ził jednak, że w przypadku odmowy 
powrotu do pracy robotnicy będą 
zwalniani.

Również wczoraj rząd sprowadził 
do stolicy oddział myśliwców odrzu­
towych wydając rozkaz strzelania 
ponad miastem dla wystraszenia 
antyrządowych demonstrantów.

Płk. Natusch sprowadził do stolicy 
czołgi i samochody pancerne.

Obserwatorzy uważają, że nagro­
madzenie sil wojskowych w La Paz 
świadczy o niepopularności nowego 
rządu i jego zaniepokojeniu o utratę 
władzy.

Proces Terrorystów
Dublin (UPI) — Dziś rozpoczął się 

proces dwóch terrorystów IRA oskar­
żonych o dokonanie zamachu, w któ­
rym zginął lord Mountbatten, uko­
chany kuzyn królowej Elżbiety II.

SEATTLE. Dean Chenoweth wypadl z kierowanego przez 
siebie wodolotu jak kukła po wykonaniu nagłego salta maszyny. 

(UPI)

Angola 
Ostrzega

ONZ (UPI) — Angola zwróciła się 
do Rady Bezpieczeństwa ONZ z żą­
daniem zastosowania środków kar­
nych wobec Afryki Południowej za 
rzekome zmasowane ataki powietrz­
ne na Port Aleksander, Mocamedes 
i Lubango.

Mimo upartych twierdzeń ze stro­
ny przedstawicieli Afryki Południo­
wej jakoby zarzuty nie pokrywały 
się z prawdą, rada zarządziła na­
tychmiastowe spotkanie dla przedys­
kutowania problemu.

Ostrzegając przed ewentualnym 
użyciem broni nuklearnej przez Afry­
kę Południową, ambasador Angoli, 
Elisio de Figueiredo domagał się 
zastosowania wszystkich dostępnych 
sankcji karnych przeciwko Pretorii.

Figueiredo opublikował również ra­
port szczegółowo opisujący atak żoł­
nierzy południowoafrykańskich, w któ­
rym zginęło 20 osób, w tym 18 cy­
wilów.

Ambasador Angoli uważa, że atak 
celowo wymierzono przeciwko boga­
temu rejonowi Leb, aby doprowa­
dzić do zniszczeń gospodarczych.

Raport przytacza dane o zburzeniu 
dróg, torów kolejowych, tuneli i mo­
stów tam prowadzących.

Figueiredo przytoczył również stra­
ty poniesione przez samą Angolę w 
wyniku napaści oddziałów Afryki Po­
łudniowej, które w ciągu ostatnich 4 
lat wyniosły $293 miliony.

Angola domaga się wprowadzenia 
przeciwko temu krajowi sankcji za­
nim dojdzie do “decydującej bitwy” 
i ostrzega kraje zachodnie przed 
ewentualnym wybuchem wojny nu­
klearnej.

“Jeżeli w krajach trzeciego świata 
dojdzie do wybuchu wojny, Afryka 
Południowa z pewnością nie będzie w 
stanie zaoszczędzić swoich zachód- 
dnich przyjaciół przed masakrą”.

Spełniają Się
Najgorsze Obawy

Galveston, Texas (UPI) — Tragicz­
ny wypadek, który wydarzył się w 
ostatni czwartek doprowadził do wy­
buchu pożaru na statku handlowym 
i tankowcu.

Wielu członków obydwu załóg szu­
kało ratunku w wodach portu. W 
czwartek zgłoszono brak 27 mężczyzn. 
Podczas weekendu znaleziono kilka 
dalszych śmiertelnych ofiar katastro­
fy w wodzie i na pokładzie statków. 
Przypuszcza się, że pozostali również 
nie żyją.

Liczba zmarłych w wypadku doszła 
do 10.

Tendencja Spadkowa
Londyn. (UPI) — Nowy tydzień 

operacji giełdowych rozpoczął się od 
nikłego spadku kursu dolara. Tenden­
cja spadkowa zaznaczyła się na wszy­
stkich giełdach, do czego — zdaniem 
finansistów — przyczyniło się do pod­
niesienia przez Szwajcarię stopy pro­
centowej.

Opozycja Domaga 
Się Zmian 

Konstytucyjnych 
Seul. (UPI) — Po raz pierwszy od 

czasu zamachu na prezydenta Park 
Chung-hee wznowiona została akcja 
polityczna w Korei Płd.

Kim Young-sam — przywódca opo­
zycyjnej partii Nowej Demokracji
— wystąpił z żądaniem przeprowa­
dzenia zmian w Konstytucji, dotyczą­
cych sposobu wybierania prezydenta.

W obecnym brzmieniu konstytucyj­
nym, wyboru prezydenta dokonywują 
członkowie kolegium elektorskiego, w 
większości mianowani przez Parka.

Opozycjonista Kim domaga się, aby 
wyboru prezydenta dokonać w wybo­
rach powszechnych.

“Głównym celem mojej partii i 
moim jest przewrócenie demokracji 
w republice koreańskiej. Po pierwsze
— prezydent powinien być wybrany 
przez naród. Po drugie — nie powinno 
dojść do jakichkolwiek porachunków 
w okresie przekazywania władzy”
— powiedział Kim w czasie konferen­
cji prasowej.

Ponieważ obecna konstytucja po­
stanawia, że po śmierci prezydenta, 
nowy prezydent winien być obrany 
w ciągu trzech miesięcy, Kim domaga 
się stosownych zmian w Konstytucji.

Dziś po raz pierwszy od śmierci 
Parka zebrał się Parlament. Sesja 
była krótka: w ciągu pięciu minut 
posłowie rządzącej partii republikań­
skiej i ich sojusznicy odrzucili rezy­
gnację 69 posłów opozycyjnych.

Wszystko Możliwe
Rawalpindi (NYT) — Pakistański 

prezydent Zia ul Haq powiedział 
dziennikarzom, że wprawdzie paki­
stańskie doświadczenia nuklearne 
służą wyłącznie celom pokojowym, 
ale dodał, że nie wyklucza możliwo­
ści eksplodowania bomby nuklearnej 
“jeśli okaże się to dla Pakistanu ko­
nieczne.”

Spadek Produkcji 
Samochodów

Detroit (UPI) — Rozpoczynając 
czwarty kwartał 1979 roku produkcja 
samochodów osobowych w paździer­
niku spadła o 15%, produkcja cięża­
rowej o 38.4%.

Niektórzy analitycy rynku uważają, 
że bieżący kwartał produkcyjny za­
znaczy się jeszcze większym spad­
kiem, obniżając się do poziomu z lat 
recesji 1974-75.

Cztery największe przedsiębiorstwa 
krajowe wypuściły na rynek 764,005 
samochodów, a więc ponad 100,000 
mniej niż w ub. roku, kiedy wypro­
dukowano w tym samym okresie cza­
su 898,615 samochodów.

Jedynie American Motors Corp, 
zgłosił wzrost produkcji w ciągu mi­
nionego miesiąca. Wszystkie kom­
panie najbardziej ucierpiały na 
zmniejszeniu produkcji samochodów 
ciężarowych.

Kosztowne Swędzenie
Amerykanie wydają 11 milionów 

dolarów rocznie na wszelkiego ro­
dzaju maście, kremy i płyny za­
pobiegające swędzeniu.

Zjawisko to nie martwi dermato­
logów, którzy są zdania, że swę­
dzenie jest wynikiem “pragnienia 
do podrapania się”.

Papież Zwołał 
Kongres 

Kardynałów
Watykan (UPI) — Papież Jan Pa­

weł II zwołał wszystkich członków 
Kolegium Kardynalskiego na histo­
ryczny, pierwszy od pięciu stuleci, 
kongres kardynałów poświęcony roz­
ważeniu najważniejszych problemów 
Kościoła.

Udzielając wczoraj błogosławień­
stwa 80,000 wiernych na placu św. 
Piotra — Ojciec św. wyjaśnił cha­
rakter tego kongresu, gdy powiedział, 
że “oznacza on krok na drodze do 
realizacji demokratycznych reform, 
przeprowadzonych przez Drugi Sobór 
Watykański.”

“Musimy wprowadzić w życie dzie­
ło największego Soboru naszych cza­
sów, Drugiego Soboru Watykańskie­
go” —mówił Papież.

Na kongres wezwani zostali wszy­
scy członkowie Kolegium Kardynal­
skiego w liczbie 129, nawet ci, którzy 
przekroczyli 80 rok życia i nie mają 
prąwa do uczestniczenia w konklawe 
i wyborze papieża.

W ciągu czterech dni obrad kardy­
nałowie dyskutować będą tak delikat­
ne zagadnienia, jak finanse Watyka­
nu, możliwość zreformowania Kurii i 
rolę Kościoła w świecie współcze­
snym.

Uchodzi za pewnik, że finanse Wa­
tykanu zajmą w obradach naczelne 
miejsce. “Jeżeli nie będą dotyczyć 
czegokolwiek innego, to przynajmniej 
poświęcone będą obaleniu mitu” — 
powiedział jeden z kardynałów ame­
rykańskich.

Mit ten oparty jest na przekonaniu, 
że bogactwo Watykanu — wraz z bez­
cennymi skarbami — jest niewymier­
ne, tymczasem — według informacji 
z kół kościelnych — w ostatnich latach 
finanse Watykanu zamykały się defi­
cytem przekraczającym 17 milionów 
dolarów rocznie. Jeden z duchownych 
amerykańskich wyraził opinię, że ma­
jątek kilku diecezji amerykańskich 
przewyższa majątek watykański.

Kongres rozpocznie Msza św. w ba­
zylice św. Piotra koncelebrowana 
przez papieża i przez wszystkich kar­
dynałów, odprawiona w intencji 10 
kardynałów zmarłych w minionym 
roku.

C. Vance Na 
Posiedzeniu ONZ

ONZ. (UPI) — Sekretarz stanu, 
Cyrus Vance przyłączy się dzisiaj do 
konferencji zgromadzenia general­
nego ONZ-tu poświęconej sprawie 
masowej pomocy dla głodujących 
mieszkańców Kambodży.

Dzisiejsze spotkanie, w którym 
wezmą udział wszyscy pomagający 
w akcji, poruszy zagadnienie zapew­
nienia wystarczającej pomocy na 
najbliższy rok.

Vance potwierdzi wkład Stanów w 
wysokości $69 milionów.

Kurt Waldheim, sekretarz generalny 
ONZ zebrał podczas ostatniego lata 
na konferencjach genewskich $170 
milionów, według obliczeń organiza­
cji, Kambodża potrzebuje $310 mi­
lionów dla położenia kresu klęsce gło­
dowej i odbudowy rolnictwa.

Będzie Rozwód
Ateny (UPI) — Ateński dziennik 

“Kathimerini” podał wiadomość, że 
dziedziczka fortuny armatorskiej 
Christina Onassis i jej rosyjski — od 
dwóch lat — mąż Sergiej Kauzow 
uzgodnili przeprowadzenie rozwodu.

59 Amerykanów 
Zatrzymanych 
Jako Zakładnicy

Motloch Domaga Się 
Wydania Chorego 
Szacha Pahlevi

Teheran. (UPI) — Około 450 irań­
skich studentów “rewolucjonistów”, 
w tej liczbie połowa dziewcząt w czar­
nych welonach i długich do kostek 
szatach, zaatakowało wczoraj rano 
gmach ambasady amerykańskiej w 
Teheranie i po krótkim starciu z od­
działem piechoty morskiej, który 
użył gazów łzawiących, cały gmach 
opanowało.

Do tej pory ambasada jest w rę­
kach “rewolucjonistów”, którzy — 
jak to stwierdził rzecznik Departa­
mentu Stanu w Washingtonie — trzy­
mają w charakterze zakładników oko­
ło 59 obywateli amerykańskich.

Rzecznik napastników oświadczył 
ze swej strony, że zatrzymanych jest 
90 Amerykanów i 10 Irańczyków. Na­
zwisk zakładników nie ujawniono, ale 
z kół dyplomatycznych pochodzi wia­
domość, że charge d’affairs Bruce 
Laingen, szef ambasady, nie był w 
budynku w chwili natarcia motłochu.

Rząd Stanów Zjednoczonych otrzy­
mał zapewnienie od dygnitarzy irań­
skich, że zostanie uczynione wszystko, 
co tylko możliwe, aby doprowadzić 
do pokojowego rozwiązania sytuacji. 
Z drugiej jednak strony nadchodzą 
wiadomości, że napad został z uzna­
niem potraktowany przez irańskie mi-

(Ciąg dalszy ną sti. 6-ej )

Tylko Węgiel 
Ratunkiem 

Energetycznym 
Katowice. (DP) — Odbyte w Kato­

wicach Międzynarodowe Sympozjum 
w sprawie węgla uchwaliło rezolucję 
stwierdzającą, że tylko węgiel może 
wypełnić lukę powstałą w gospodarce 
światowej w wyniku niedostatecznych 
dostaw i drożyzny ropy naftowej.

Sympozjum zostało zorganizowane 
przez centrum surowcowo - energe­
tyczno - transportowe Organizacji 
Narodów Zjednoczonych. Wzięło w 
nim udział ponad 200 delegatów z 
50 krajów całego świata.

W końcowej uchwale sympozjum 
powiedziano, że węgiel kamienny sta­
nowi cztery piąte wszystkich kon­
wencjonalnych źródeł energii naszego 
globu.

W związku z coraz bardziej pogłę­
biającym się kryzysem na świato­
wych rynkach ropy naftowej i w związ­
ku z problemami utrudniającymi 
rozwój energii nuklearnej oraz wobec 
trwającej niepewności co do nowych, 
niekonwencjonalnych źródeł energii 
— jedynie węgiel może wypełnić po­
wstały deficyt energetyczny i zapewnić 
dostateczną dla dalszego socjol.-eko- 
nomicznego rozwoju ludzkości ilość 
energii.

W dalszym ciągu uchwała wzywa 
naukowców i techników całego świata 
do współpracy w celu ułatwienia wy­
dobycia węgla i zwalczania wywoły­
wanych jego spalaniem zanieczy­
szczeń otoczenia i do udzielenia przez 
państwa przemysłowe państwom 
ubogim większej pomocy w zorgani­
zowaniu wyzyskania ich własnych 
pokładów węgla.

Zatrute Pożywienie 
Przyczyną Śmierci

Marlboro, N.J. (UPI) — Cztery oso­
by zmarły a 120 zachorowało od za­
trutego pożywienia podanego pacjen­
tom w szpitalu psychiatrycznym w 
Marlbpro.

Dotychczas nie odkryto przyczyn 
zatrucia.

Władze rozpoczęły śledztwo.
Szpital opiekuje się pacjentami cier­

piącymi na depresje, schizofrenie, róż­
nego rodzaju neurozy i psychozy.
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Kronika Harcerska Uroczystości Jubileuszowe
40-lecia Tow. Wierność, 2927 ZNP

“Do Dziecka Swego Mów Po Polsku 
i Przekaz Mu Polskie Tradycję”

Nad Trumną
Sp. Hm. Czesława Orzeł-Orlicza

DROGI DRUHU CZESKU; Druhem 
Cię zwiemy, bo druhem nam byłeś 
przez wszystkie lata Twojej służby 
harcerskiej.

Służba Twoja rozpoczęła się w pra­
starym stołecznym mieście Gnieźnie 
gdzie jako siedmioletni chłopiec wstą­
piłeś do gnieźnieńskiej gromady zu­
chów, a później pracowałeś w tamtej­
szej drużynie harcerzy.

Wykłady PUNO
Studium Historii i Kultury — Pol­

skiego Uniwersytetu na Obczyźnie 
(PUNO) oddział w Chicago, pod kie­
rownictwem prof. dr. M. Bidy, uprzej­
mie informuje, że z dniem 9 paździer­
nika br. Studium jest jednostką pra­
wną zarejestrowaną w stanie Illinois.

Przypominamy, że Studium Historii 
i Kultury Polskiej przygotowuje do 
egzaminów i dyplomów PUNO.

W grudniu br. studenci kończą IV 
semestr nauki. Zimowa sesja egzami­
nacyjna odbędzie się w dniach 5 i 12 
stycznia 1980 r.

V semester rozpoczyna się 26 stycz­
nia 1980 r. w sali Nr. 3 Copernicus 
Center, 3160 N. Milwaukee Ave., Chi­
cago, IL. 60618.

Po dalsze informacje należy zwra­
cać się do prof. M. Bidy, 3347 W. Po­
tomac Ave., Chicago, IL. 60651; tel. 
342-5837.

Soft and Lovely!
Printed Pattern

4684
SIZES
8-20

GO WITH THE FtOW of fash­
ion’s soft dress that's bow-tied 
and lightly gathered at the V'd 
neck. Slant seaming makes a 
point of the supple waistline.

Printed Pattern 4684: Misses 
Sizes 8. 10. 12, 14, 16, 18, 20. 
Size 12 (bust 34) takes 2 5/8 
yards 60-mch.

$1.50 for each pattern. Add 40C 
for each pattern for first-class 
airmail and handling. Send to:

Anne Adams, Dept. 10, Polish Daily 
Zgoda. 243 W. 17th St., New York, NY 
10011.

Print NAME, ADDRESS, ZIP, SIZE 
and STYIE NUMBER.

Clothing costs are going up, up, up! 
Save $$$, update your wardrobe with 
our NEW FALL-WINTER PATTERN 
CATALOG. Over 100 styles plus free 
$1.50 pattern coupon. Catalog, $1.
127—Afghans ’n' Doilies...............$1.50
129— Quick/Easy Transfers........$1.50
130— Sweaters—Sizes 38-56 ..........$1.50
131— Add a Block Quilts...............$1.50

Polski Warsztat Naprawy Akt

Wszelkie reperacje. Kompletne 
malowanie.
North State Auto Rebuilders
4446 W. North Ave./Ryszard Wieczorek

Słowa słyszane w Katedrze Gnieź­
nieńskiej — którą ostatnio odwiedził 
Nasz Ojciec Sw. Jan Paweł II —: 
wiodły Ciebie przez trudne, ale owocne 
lata wojnym lata pobytu w Niemczech 
i lata walki o polskość na emigracji 
w Stanach Zjednoczonych.

Lata wojny spędziłeś w szeregach 
Narodowych Sil Zbrojnych walcząc z 
wrogim najeźdźca w lasach Ziemi 
Kieleckiej.

A kiedy przyszło Ci opuścić nasz 
kraj rodzinny i znalazłeś się w Niem­
czech, zaraz po wyzwoleniu podjęłeś 
pracę oświatowo-świetlicową w sze­
regach Kompanii Warowniczych, 
gdzie miałeś możność na nowo spotkać 
się z rozwijającym się Ruchem Har­
cerskim.

Wybrałeś drogę do Wolnej Polski 
poprzez Stany Zjednoczone Ameryki 
Północnej.

Trudna to i długa droga.
Po przybyciu do Stanów w r. 1952 

zaciągnęłeś się do dalszej służby Pol­
sce i Bliźnim w szeregach Kręgu Star- 
szo-harcerskiego im. Bolesława Chro­
brego.

A gdy w r. 1961 przyjaciel Druh 
Henryk Osajda padł na posterunku, 
podjąłeś Jego prace drużynowego 2- 
giej Drużyny Harcerzy im. T. Kościu­
szki i pełniłeś ją chętnie i owocnie.

Okres Twojego dowodzenia to okres 
rozkwitu tejże Drużyny.

Drużyna Twoja zawsze wybijała się 
na czoło, czy to specjalnym umundu­
rowaniem podczas pochodu 3-go Maja 
jak: wystąpienie w pełnym ryzsztunku 
łącznie z plecakami, lub jako drużyna 
rowerowa albo z fanfarami i werbla­
mi. Pomysłów miałeś dużo i umiałeś 
je przeprowadzić.

Chłopcy Twoi cenili Twój wkład 
pracy, bo byłeś dla nich nie tylko 
drużynowym, ale opiekunem, prawie 
ojcem.

A gdy dziewięć lat temu ciało znę­
kane wojną i emigracją odmówiło po­
słuszeństwa i zmuszony byłeś przer­
wać swoją czyną prace wychowawczą, 
zawsze interesowałeś się losem swoich 
wychowanków i o ile możności choć 
przy lasce starałeś się brać udział we 
wszystkich ważniejszych imprezach 
harcerskich, bo zawsze postępowałeś 
tak, jak mówią słowa piosenki:

“Nikt im nic nie mówił, poszli bo 
tak chcieli

Bo takie dziedzictwo wziął po 
dziadach wnuk,

Nikt im nic nie mówił, a sami 
wiedzieli,

Za co idą walczyć komu spłacić 
dług.”

Drogi Druhu Cześku, Czuwaj, i Cześć 
Twojej Pamięci.

* * *

Zmiana Dat 
Zapowiedzianych Imprez

Wszystkim Rodzicom i Przyjaciołom 
naszym podajemy zmianę dat — na­
szych imprez.

BAZAR PRZEDŚWIĄTECZNY pro­
jektowany na dzień 9. grudnia odbędzie 
się w niedzielę 25. listopada w sali 
SWAP’u 6005 W. Irving Pk. Na Bazarze 
będzie okazja nabycia kart świątecz­
nych, odpowiednich upomników na 
Gwiazdkę i wiele innych artykułów.

DZIEŃ POLSKI w Muzeum Prze­
mysłu i Wiedzy odbędzie się 9. grud­
nia a nie jak uprzednio podawaliśmy 
16. grudnia.

Harcerstwo występuje w 2 pier­
wszych przedstawieniach t.j. o godz. 
2-ej i 3:30. Zapraszamy.

JANA KOCHANOWSKIEGO

Tel: 227-2020 lub 227-4600

(OPRACOWANIA TADEUSZA SINK A) 
Z UNIWERSYTETU JAGIELLOŃSKIEGO 

TYLKO $1.00
NIEZWYKŁA OKAZJA

ZAMÓWIENA PROSZĘ KIEROWAĆ:

DZIENNIK ZWIĄZKO INY
6100 N. Cicero Ave. 
Chicago, Ul. 60646

Za zaliczeniem pocztowym i C.O.D. i
nie wysyłamy.

Na zdjęciu uczestnicy uroczystości jubileuszowej. Stoją (od 
lewej): Aleksandra Dziadon, Zdzisława Ogiela, Franciszek Wali­
góra, dyr. Helena Orawiec, dyr. Florentyna Wiatrowska, wice­
prezes Józef Gajda, b. dyr. Melania Winiecka, Marianna 
Pawlikowska, komisarka Genowefa Wesołowska, Henryk Ko­
siński, Janina Kosińska, Anna Kokoszka, Stanisław Walczak, 
Genowefa Waligóra, Stanisław Glazer.

W sobotę, 6-go października, odbyła 
się imponująca uroczystość 40-lecia 
Tow. Wierność, 2927, ZNP.

Bankiet odbył się w sali Rhine Post 
VFW Memorial Hall, 5858 Archer 
Ave. o godz. 6:30 wiecz. ściągając 
wielu członków, przyjaciół i przed­
stawicieli Grup związkowych i klubów 
polonijnych.

Program zagaiła przewodnicząca 
bankietu, Janina Kosińska, powołując 
na toastmistrzynię prezeskę Melanię 
Winiecką, b. dyrektorkę ZNP. Ta, po 
przywitaniu wszystkich obecnych, 
powołała na odmówienie modlitwy 
wiceprezesa Henryka Kosińskiego.

Hymny narodowe zaintonował Zyg­
munt Winiecki, honorowy prezes Chó­
ru Filomeni, ZSA.

Program rozpoczął deklamacją 
młody uczeń szkółki przy Gminie 39 
ZNP, Leszek Sraga, który w polskim 
języku złożył uznanie założycielkom 
Grupy Tow. Wierność i życzenia dal­
szej pracy. Wiersz ułożyła nauczy­
cielka Szkółki Gm. 39, członkini Anna 
Kokoszka.

Następnie wiceprezes ZNP, Józef 
Gajda, wygłosił główną mowę, gra­
tulując Grupie Jubilatce 40-letniej 
pracy dla ZNP i składając uznanie 
i podziękowanie założycielkom tej 
Grupy.

Zaznaczył, że ZNP obchodzi stu­
lecie i prosił o dalszą pracę w drugim 
stuleciu życia ZNP. Wzywał wszyst­
kich do większej pracy w podtrzy­
mywaniu pięknej kultury, historii 
polskiej i dumy z osiągnięć w rozwoju 
Stanów Zjednoczonych, jak też wspo­
mniał o podróż Ojca św. Jana Pawła 
II i wyraził dumę, że jest On naszym 
Rodakiem-bratem.

Wiceprezes Gajda gratulował obec­
nemu zarządowi Tow. Wierność, w 
skład którego wchodzą:

Melania Winiecka, prezeska; Hen­
ryk Kosiński, wiceprezesa; Genowefa 
Waligóra, sekr. finans.; Marianna 
Pawlikowska, sekr. prot.; Zdzisława 
Ogiela, skarb.; Stanisław Walczak, 
radny; Stanisław Glazer, odźwierny 
i Aleksandra Dziadon, marszałkini.

Odznaczeni
Zarząd Centralny ZNP przyznał 

nagrody członkom, które wiceprez. 
Gajda i dyrektorki ZNP H. Orawiec 
i F. Wiatrowska wręczyli następują­
cym:

Brązowy Krzyż Zasługi (Bronze 
Cross) dla długoletniej sekr. protoko- 
łowej Marianny Pawlikowskiej; >, 

Medale Uznania (Medal of Recog­
nition) dla Genowefy i Franciszka 
Waligóra;

Medal Oceny (Medal of Apprecia­
tion) dla Aleksandry Dziadon, Stani­
sława Glazera, Henryka Kosińskiego, 
Janiny Kosińskiej, Anny Kokoszka, 
Zdzisławy Ogiela i Stanisława Wal­
czak.

Także wręczone zostały Dyplomy 
100% Rodziny Związkowej dla Hen­
ryka Kosińskiego, Jana Synowiec i 
Wiktora Garcia.

Prezeska Melania Winiecka już 
otrzymała odznaczenie najwyższe, 
Złotej Legii Honorowej, Zarząd Cen­
tralny przyznał i p. Gajda wręczył jej 
“Plakietę Uznania” za 40 lat wiernej 
służby i poświęcenia dla młodzieży 
i członków ZNP.

Niespodziankę sprawiono dla sekr. 
protokółowej Marianny Pawlikow­
skiej, która sprawuje ten urząd przez 
ostatnie 22 lat, gdy prezeska Winiecka 
wręczyła jej oprawioną “wieczną 
czerwoną Róże” (Everlasting Rose 
in Bowl”) z napisem: “In apprecia­
tion for many years of loyal and 
dedicated service” w imieniu całej 
Grupy Tow. Wierność.

Przewodnicząca bankietu Kosińska 
wręczyła prezesce M. Winieckiej 
“Amarantowy Talerz” z napisem

“With Appreciation for your Out­
standing Leadership-Dedication-In­
spiration and Loyalty” from the 
members of Fidelity Society, 2927 
PNA.

Przy głównym stole
Następnie przedstawieni zostali 

siedzący przy głównym stole:
wiceprezes J. Gajda, dyrektorki H. 

Orawiec i F. Wiatrowska, Komisarka 
Okr. 12-go G. Wesołowska, prezes 
Gminy 39-ej Frank Goryl i cały zarząd 
Tow. Wierność.

Sekr. finansowa Waligóra przed­
stawiła reprezentantów Grup i orga­
nizacji:

Tadeusza Jasiorkowskiego, szefa 
działu asekuracji ZNP z żoną Eleo­
norą, Bronisławę Helkowską, b. dy­
rektorkę ZNP, Adelę Ćwik, b. komi- 
sarkę Okr. 13, Katarzynę Kulczewską, 
b. skarbniczkę Zjednoczonych Polek 
w Am., Józefa Kulczewskiego, prezesa 
Tow. Serca Jezusa ZPRK, Helenę 
Podborny, b. dyrektorkę Związek 
Polek w Am.;

Dalej: Gmina 39 ZNP — Józef Ba­
don i Frank Goryl; Olga Bożek — 
sekr. Wydziału Kobiet Okr. 12, Tow. 
Króla J. Sobieskiego, 298 ZNP; Jan 
Kogut; Tow. Kopiec Piłsudskiego, 1972 
ZNP — Roman Sławiński, J. Korze­
niowski, Olga Malanowska.

Tow. Dzwon Zygmunta — Mieczy­
sław Marzec z żoną; Tow. Grono 
Oświaty — pp. J. Krupa; Tow. Wład. 
S. Reymonta, 2418 — Maria Broniar- 
czyk i Cecylia Rot; Tow. Córy Wol­
ności, 2448 ZNP — Zofia Dusik i Łodzią 
Tadeusik.

Tow. Białego Orła, 2727 ZNP - Ste­
fan Matusik i pp. Frank May; Od­
dział 64-ty Związek Młodzieży na z. 
Washingtona — prezes Ludwik Ora­
wiec; Chór Filomeni ZSA — Jan 
Cichowski, pp. Henryk Jasiński, pp. 
Wład. Tokarz; Fundacja Gen. Sikor­
skiego — Józef Dudek, A.Sowa, J. J. 
Paściak, pp. W. Wróbel; Klub Osielec 
— pp. F. Kwiatkowscy.

W uznaniu za pracę Pań z Komi­
tetu, prezeska Winiecka w imieniu 
Grupy, wręczyła każdej piękny na­
szyjnik z godłem ZNP. Otrzymali je: 
Aleksandra Dziadon, Anna Gili, Ja­
dwiga Korycka, Ewelina Paluch, 
Rozalia Tenza i Janina Walczak.

Śpiewem “Roty” Konopnickiej i 
“God Bless America” zakończono 
program.

$50,000 Na Polski Dom 
Kulturalno-Społeczny

Chicagoska Fundacja Joyce ogłosi­
ła nagrodę w sumie $50,000 dla Funda­
cji Kopernikowskiej na budowę Pol­
skiego Domu Kulturalno-Społeczne­
go. ,

Fundacja Kopernikowska otrzyma 
$50,000 pod warunkiem, że w ciągu 
jednego roku, tj. do 30-go września 
1980 r., zbierze przez swą działalność 
$150,000.

Mitchell Kobeliński, prezes Funda­
cji oznajmił, że “Fundacja Koperni­
kowska jest bardzo wdzięczna Funda­
cji Joyce za ofiarną współpracę w 
związku z wybudową Polskiego Cen­
trum Kulturalno-Społecznego.” Kobe­
liński również nadmienił, że “decyzja 
prestiżowej Fundacji Joyce zachęci 
inne fundacje, korporacje i osoby in­
dywidualne do składania wpłat na 
realizowanie Polskiego Domu Kultu­
ralno-Społecznego.”

Fundacja Kopernikowska apeluje 
do całego społeczeństwa o nadesłanie 
datków, dużych czy małych, ażeby 
jak najszybciej zebrać $150,000. Wpła­
ty przesyłać na COPERNICUS 
FOUNDATION, 4847 N. Milwaukee 
Ave., Chicago, Ul. 60630. Telefon Fun­
dacji 777-8898.

116 (Ciąg Dalszy)

Henryk Sienkiewicz

1 Pan
| Wołodyjowski

— Rusza-a-a-a j!
Zaskrzypiały w śniegu kopyta. Par obficiej wyszedł z nozdrzy 

końskich. Pierwsze szeregi Lipków ruszyły z wolna; za nimi 
drugie, trzecie, czwarte — za nimi sanie, za nimi następne 
szeregi — i cały oddział począł oddalać się po pochyłym 
majdanie ku wrotom.

Mały rycerz żegnał ich krzyżem świętym, wreszcie, gdy 
sanie minęły już bramę, złożył ręce przy ustach i zawołał:

— Bywaj zdrowa, Baśka!
Ale odpowiedziały mu tylko głosy piszczałek i wielkie 

krakanie czarnego ptactwa.

ROZDZIAŁ XXXVII

Oddział Czeremisów kilkanaście koni liczący szedł w mili 
naprzód, by drogę opatrywać i komendantów o przejeździć pani 
Wołodyjowskiej uprzedzać, aby kwatery wszędy mieli gotowe. 
Za owym oddziałem postępowała główna siła Lipków, za nią 
sanie z Basią i Ewką, drugie z usługą niewieścią i znów 
pomniejszy oddział zamykający pochód. Droga była dość 
ciężka z powodu zasp śnieżnych. Bory sosnowe, nie tracąc na 
zimę swego iglastego poszycia, mniej przepuszczają śniegów 
na podłoże, lecz puszcza ciągnąca się wzdłuż Dniestrowego 
brzegu, złożona po największej części z dębów i innych drzew 
liściastych, obnażona teraz ze swego przyrodzonego sklepienia, 
zasypana była do pół pni. Śnieg zapełnił również co węższe 
jary; miejscami wznosił się na kształt fal morskich, których 
spiętrzone czuby zwieszały się tak, jakby miały runąć za chwilę 
i spłynąć się z ogólną białą powierzchnią. W czasie przejazdu 
trudnych jarów i na pochyłościach Lipkowie podtrzymywali 
sanie powrozami; tylko na wysokich równinach, na których 
wiatry wygładziły skorupę śnieżną, jechali szybko śladem tej 
karawany, która wraz z Nawiraghem i dwoma uczonymi 
Anardratami wyruszyła przedtem z Chreptiowa.

Droga była ciężka, nie tak jednakże, jak czasem bywała w 
tych puszczańskich, pełnych rozpadlin, rzek, strumieni i jarów 
krainach, więc się cieszyli, że nim zapadnie noc głęboka, 
potrafią zdążyć do przepaścistego jaru, na dnie którego leżał 
Mohilów. Przy tym zanosiło się na długą pogodę. Po rumianej 
zorzy wstało słońce i wnet w jego promieniach rozbłysły jary, 
równie i puszcza. Gałęzie drzew zdawały się skrami oblepione; 
skry lśniły na śniegu, aż oczy bolały od blasków. Z wysokich 
miejsc przez polany, jakby przez okna puszczy, wzrok leciał 
aż hen! ku Multanom, i gubił się na białym i sinawym a 
zalanym słońcem widnokręgu.

Powietrze było suche, raźne. W taką pogodę ludzie, zarówno 
jak i zwierzęta, czują krzepkość i zdrowie; toteż konie parskały 
okrutnie po szeregach, wyrzucając z nozdrzy kłęby pary, a 
Lipkowie, choć mróz szczypał ich po nogach tak, że podkurczali 
je ustawicznie pod chałaty, śpiewali wesoło pieśni.

Słońce weszło wreszcie na sam szczyt niebieskiego namiotu 
i jęło nieco przygrzewać. Basi i Ewce aż zbyt ciepło było pod 
skórami w saniach, więc rozluźniwszy wiązania na głowach i 
odsunąwszy kaptury, ukazały na świat swoje różowe twarze i 
poczęły się rozglądać: Baśka po okolicy, a Ewka za Azją, 
którego przy saniach nie było. Jechał on w przodzie z tym 
oddziałkiem Czeremisów, któren rozpatrywał drogę, a w 
potrzebie rozgarniał śniegi. Ewka zaczęła się nawet chmurzyć 
z tego powodu, lecz pani Wołodyjowska, znająca na wylot służbę 
wojskową, rzekła jej na pociechę:

— Tacy oni wszyscy. Kiedy służba, to służba! Michalisko 
moje też ani na mnie spojrzy, kiedy funkcja wojskowa przyjdzie. 
I źle, żeby było inaczej, bo jeśli żołnierza kochać, to dobrego.

— Ale na popasie on będzie z nami? — pytała Ewka.
— Patrz, żebyś go nie miała nadto. Zakonotowałaś, jaki 

był radosny, gdy wyjeżdżał. Aż od niego łuna biła.
— Widziałam! Bardzo był radosny!
— A co dopiero będzie, kiedy pozwoleństwo od pana Nowo­

wiejskiego otrzyma!
— Oj! co mnie jeszcze czeka! Dziej się wola boża! chociaż 

serce zamiera we mnie, gdy o ojcu pomyślę. Nuż zakrzyknie, 
nuż się zatnie i pozwoleństwa odmówi? Będę się miała potem z 
pyszna, gdy do domu wrócim.

— Wiesz, Ewka, co ja myślę?
— A co?
— Bo to z Azją nie ma żartów! Brat twój mógłby się siłą 

sprzeciwić, ale ojciec twój komendy nie ma. Otóż ja myślę, że 
jeśli od razu się zatnie, to cię Azja i tak weźmie.

— Jakże to?
— Ot, po prostu, porwie cię. Mówią, że z nim nie ma 

żartów. . . Tuhaj-bejowa krew. .. Weźmiecie ślub u pierwszego 
księdza po drodze. .. Gdzie indziej to trzeba zapowiedzi, 
metryk, pozwoleństwa, ale tu dzikie strony, tu wszystko 
trocha po tatarsku...

Rozjaśniła się twarz Ewki.
— Tego się boję! Azja gotów na wszystko, tego się boję! 

— rzekła.
A Baśka, zwróciwszy głowę, popatrzyła na nią bystrzej i 

nagle wybuchła swym dźwięcznym, dziecinnym śmiechem.
— Tak ty się tego boisz jako właśnie mysz słoninki! O! 

znają cię!
Ewka, zarumieniona od chłodnego powietrza, zarumieniła 

się jeszcze bardziej i odrzekła:
— Przekleństwa ojcowskiego bym się bała, a wiem, że 

Azja gotów na nic nie zważać.
— Bądź dobrej myśli — rzekła jej na to Basia. — Prócz 

mnie masz brata do pomocy. Prawdziwe amory zawsze postawią 
na swoim. Powiedział mi to pan Zagłoba wtedy jeszcze, kiedy 
Michałowi ani się śniło o mnie.

(Ciąg Dalszy Nastąpi)
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Dzień Dobry Dzieci!
Wisła

Tam, gdzie Beskidy 
gubią się w chmurach, 
stoi zielona Barania Góra, 
biją z tej góry srebrne źródełka, 
strzeże ich bial wróżka — Wisełka...

Tak rozpoczyna poeta legendę o Wiśle. Legenda legendą, ale naprawdę 
Królowa polskich rzek Wisła rodzi się na stokach Baraniej Góry. Zanim 
Wisła stanie się prawdziwą, dorosłą Wisłą jest najpierw Wisełką, a właściwie 
dwoma Wisełkami. Barania Góra porośnięta pięknymi lasami na 1,214 m wyso­
kości. Nieco niżej wśród zarośli leśnych kryją się źródełka, z których sączy się 
woda i tworzy cienkie nitki malutkich, prawie niewidocznych wśród zieleni 
strumyków. Spadają z pochyłości zbocza i stopniowo rosną, grubieją. . . .

Właśnie z tych strumczyków tworzą się dwa oddzielne potoki. Jeden z nich 
ma wodę jasną, bystrą — to Biała Wisełka, drugi potok płynący wolniej 
z łagodniejszych zboczy ma kolor ciemniejszy — to Czarna Wisełka. Płyną 
więc, nie wiedząc o sobie, Biała i Czarna Wisełka.

Płyną, szemrzą wśród lasów i zbierają coraz więcej wody. Rosną, 
grubieją, lecz nie wiedzą, że wkrótce połączą swoje wody i utworzą jedną rzekę.

To spotkanie następuje w mieście Wisła, gdzie z połączenia Białej i Czarnej 
Wisełki powstaje rzeka Wisła. W tym miejscu zbudowano niedawno zaporę 
oraz zbiornik zatrzymujący wody powodziowe i dostarczający wodę do miasta 
Wisły i Ustronia.

Płynie więc teraz już prawdziwa Wisła i zbiera wody mniejszych rzek, 
które do niej dopływają z lewej i prawej strony. Te rzeki to dopływy Wisły.

Początkowo małe, później coraz większe i bogatsze w wodę.
Przybywa wody w Wiśle, rzeka rośnie, poszerza swoje brzegi. Poza nią 

zostały tereny górzyste, więc płynie teraz wolniej. Ale to jeszcze początek drogi.
To dopiero 135 km od Baraniej Góry i 112 od miejsca, gdzie wody Białej 

i Czarnej Wisełki utworzyły Wisłę. Na drodze do Bałtyku czeka rzekę wiele 
niespodzianek....

Choćby teraz. . . . Niewielka miejscowość Goczałkowice, gdzie przed 
kilkunastu laty zagrodzono Wiśle drogę betonową tamą i zbudowano sztuczny 
zbiornik na wiślaną wodę. Powstało wielkie Jezioro Goczałkowickie o po­
wierzchni 32 km? miejsce wypoczynku ludzi z pobliskiego Śląska. Wisła 
płynie dalej, ale część wody pozostawia w Goczałkowicach. Dla ludzi i prze­
mysłu.

O Czym Szemrzą Wisły Fale
Niedaleko za Krakowem podsłuchałem Wisły mowę.
Rozmawiały z wiatrem fale: — Opuszczamy Kraków z żalem. 
Miasto piękne, pełne wspomnień, każdy ceni je ogromnie, 
Piękny zamek, dumny Wawel wszechświatową mają słowę. 
Niedaleko Sandomierza znów się Wisła wiatrom zwierza;
— Miasto wielkie! Czy w nim zginę, czy szczęśliwie je przepłynę. 
Niedaleko od Warszawy miała Wisła znów obawy:
— Miasto wielkie! Czy w mim zginę, czy szczęśliwie je przepłynę. 
Płonne były te obawy. Mija Wisła już Kujawy.
— Kraj pachnący — szemrze z cicha — pełną piersią tu oddycham!
A pod Gdańskiem padły słowa: — Polska ziemio, 
bywaj zdrowa! Zanim zginę w morskiej toni, 
muszę ci się nisko skłonić!

A To Ciekawe!
Pomidory prosto z drzewa — zbierają Japończycy w niektórych swoich 

szklarniach. Specjaliści opracowali nową metodę hodowli, dzięki której 
rośliny te żyją znacznie dłużej, rozrastają się w wysokie krzewy i owocują 
obficiej. Na przykład: dwuletni krzak pomidora osiąga wysokość półtora metra 
i dostarcza około 5,000 owoców.

Zagadki
1. Podczas deszczu — jedne grzyby 

wyrastają w lesie;
inne — ludziom nad głowami: 
Każdy swój grzyb niesie.

2. Kropla, błyszcząca, słona, 
Ból, żal czy złość ją rodzi. 
I z serdecznego śmiechu 
też czasami pochodzi.

Jesienne Listki
Wypisze litery znajdujące się na liściach w kolejności od największego do 

najmniejszego, a dowiesz się z jakiego spadły one drzewa.

Rozwiązania proszę nadsyłać na adres: “Dzień Dobry Dzieci,” 1823 S. 
49th Ave., Cicero, IL 60650.

Opracowała: Elżbieta Poremba

Rosjanie Giną w Afganistanie
Peshawar, Pakistan (UPI) — Mu­

zułmańscy rebelianci, którzy prowa­
dzą w Afganistanie “świętą wojnę,” 
wymierzona przeciw prosowieckiemu 
reżymowi, snują oparte na brutalno­
ści plany, które mają poskromić ich 
przeciwników. Wojna ta kierowana 
jest z nędznych hotelików, mieszczą­
cych się w ubogiej, północno-zacho­
dniej prowincji Pakistanu.

“Prawdę mówiąc, wybijemy ich 
wszystkich,” oświadczył jeden z par­
tyzantów muzułmańskich. Młody 
człowiek dał do zrozumienia, iż za­
mierza wraz ze swymi kolegami za­
jąć miejsce obecnych marksistow­
skich przywódców Afganistanu.

Przedstawił on okrwanione zdjęcia

Zabawa Post. 
Ironsides PLAV

Zabawa taneczna Posterunku Iron­
sides nr. 16 PLAV odbędzie się w so­
botę, 10 listopada, o godz. 7:30 wiecz., 
w sali PLAV, 3024 N. Laramie. — J. 
Gilski, komendant; S. Wilkoszewski, 
adiutant.

zabitych doradców i oficerów sowie­
ckich oraz zdobytej broni i pojazdów, 
w sumie przekonywujące dowody, te­
go, że prezydent Afganistanu Hafuzul- 
lah Amin nie panuje w pełni nad 
swym krajem.

Partyzanci muzułmańscy, którzy 
prowadzą swą akcję z sąsiądującego 
z Afganistanem Pakistanu, mają 
trudne zadanie, cierpią bowiem na 
brak lekarstw, żywności i broni. Poza 
tym — nie posiadają należytego prze­
szkolenia bojowego. Pomimo tego je­
dnakże rząd Amina wykazuje coraz 
większe zaniepokojenie podejmowaną 

' przez nich akcję. Ze źródeł nieza­
leżnych pochodzi wiadomość, iż nor­
malne życie w Afganistanie niemal 
zamarło wskutek prowadzonej tu 
wojny partyzanckiej.

Dyplomaci stacjonowani w stolicy 
kraju, Kabulu, donoszą, że partyzan­
ci opanowali niemal wszystkie drogi 
w Afganistanie. Nawet konwoje woj­
skowe nie mogą się przedostać, albo­
wiem mosty są bombardowane, a 
przejeżdżające wojsko — ostrzeliwa­
ne.

LONDYN. — Cathy O’Donoghue, właścicielka punktu przyjmują­
cego zakłady, zaznacza stosunek możliwości wygrania nominacji 
na kandydata w wyborach prezydenckich. (UPI)

Jesienne Prace Polowe
Plony zbóż i roślin oleistych były wotnie na zielonkę, udało się dopro-

tego roku w Polsce słabe, zbóż ze­
brano o 4 min ton mniej niż przewi­
dywano. Plony jesieni natomiast są 
bardzo dorodne. Słoneczna pogoda w 
ostatnim czasie sprzyja wytężonym 
pracom polowym.

Najpilniejszym zadaniem rolników 
jest w tej chwili zbiór ziemniaków. 
Dotychczas wykopano je z około 90 
proc, areału liczącego 4.5 min ha. 
Ziemniaki zabezpieczane są przed 
chłodem w gospodarstwach, punktach 
skupu, przechowalniach.

Także na plantacjach buraków, ku­
kurydzy, na łąkach i polach obsia­
nych poplonami ścierniskowymi trwa 
wytężona praca.

Zbiór buraków z 460 ha jest już po­
ważnie zaawansowany.

W szybkim tempie ubywa też z pól 
kukurydza. Z zasianych 600 tys. ha 
zebrali już rolnicy około 70 proc. Nie­
które plantacje, przeznaczone pier-

Zebranie Klubu 
Maków Podhalański

Zebranie Klubu Maków Podhalański 
odbędzie się w niedzielę, 11 listopada, 
w sali Paradise, u zbiegu ul. 48 i 
Wood, o godz. 2 po południu.

Ze względu na ważność omawia­
nych spraw wszyscy członkowie pro­
szeni są o przybycie. Po posiedzeniu 
odbędzie się losowanie książeczek. — 
Cz. Radwan, prez.; J. Danczura, 
sekr. prot.

Proces SS-manów 
w Kolonii

Kolonia (Inf. wł.) — W kolońskim 
procesie dwóch byłych SS-manów, 
Martina Patza i Ernesta Karla Mis- 
linga, oskarżonych o wymordowanie 
więźniów Mokotowa po wybuchu Po­
wstania Warszawskiego w 1944 r., 
zeznania złożył naoczny świadek po­
pełnianej przez nich zbrodni, 58-letni 
Ryszard Skowroński.

Na sali sądowej rozpoznał on oby­
dwu oskarżonych. Zeznał, że już w 
drugim dniu powstania osadzony zo­
stał w charakterze zakładnika w tzw. 
pomocniczych koszarach SS, przy ul. 
Rakowieckiej, gdzie dowódcą był M. 
Patz, a jego zastępcą K. Misling.

3 sierpnia 1944 r. Skowroński-z gru­
pą innych zakładników udał się do 
więzienia na Mokotowie, na którego 
dziedzińcu zasypywał ziemią dwa ma­
sowe groby, po brzegi wypełnione 
zwłokami.

Zmuszony przez SS-manów do za­
bezpieczania i transportu rabowanego 
przez hitlerowców na Mokotowie mie­
nia ludności, R. Skowroński napotykał 
na liczne ciała pomordowanych osób, 
niekiedy swoich dobrych znajomych, 
zarówno mężczyzn, jak kobiet oraz 
dzieci.

Masakry odbywały się również na 
terenie koszar SS, gdzie świadek 
stale widział obu oskarżonych. Obecni, 
byli oni również podczas egzekucji 
jednego z polskich oficerów. Świadek 
opisał w szczegółach umundurowanie 
i dystynkcję, jakimi posługiwali się 
obydwaj SS-mani.

Na życzenie sądu świadek wskazał 
też na szkicach miejsca wykopania 
masowych grobów na dziedzińcu wię­
zienia mokotowskiego. 

wadzić do stanu, w którym dojrzało 
ziarno.

Na ukończeniu jest zbiór trzeciego 
pokosu traw. Rolnicy skosili trawy z 
około 670 tys. ha, czyli 97 proc, pla­
nowanej do zbioru ilości. Sprawnie 
przebiega też zbiór poplonów ścier­
niskowych. Miały one dobre warunki 
wegetacji, obsiano nimi ponad i min 
ha.

Pomyślnie prowadzone są prace 
przy sianiu zbóż ozimych. Wykonano 
już 80 proc, planowanych zadań.

Posiedzenie 
Klubu Przyjaciół 

Prez. Mazewskiego
Posiedzenie Klubu Przyjaciół Pre­

zesa ŻNP, mec. A. A. Mazewskiego, 
odbędzie się we wtorek, 6 listopada, 
o godz. 7 wiecz. w sali Domu Żołnierza 
Polskiego, 1239 N. Wood.

Przewodnicząca komitetu środków 
i sposobów, wiceprezeska Czesława 
Organa przygotowuje przekąskę dla 
uczestników najbliższego posiedzenia.

Cz. Kościelak, prez.; H. Stermiń- 
ska, sekr.

Posiedzenie Korpusu 
Pom. Plac. 141 SWAP

Posiedzenie Korpusu Pomocniczego 
Pań Plac. 141 SWAP odbędzie się 
w niedzielę, 11 listopada, o godz. 1:30 
po pot, w sali Domu Żołnierza, 1239 N. 
Wood.

Przedstawione zostanie m.in. na 
nim sprawozdanie z koleżeńskiego Zja­
zdu Okręgu I Korp. Pom. Pań, spra­
wozdanie ze zbiórki funduszu inwa­
lidzkiego “Bławatka” oraz omawiana 
będzie tegoroczna zabawa.

Odbędzie się także losowanie pre­
mii na książeczki losowe, z którego 
dochód przeznaczony będzie na fun­
dusz gwiazdkowy dla chorych wete­
ranów.

— H. Michałowska, prez.; H. Ster- 
mińska, sekr.

Zebranie Klubu
Wola Przemykowska

Zebranie Klubu Wola Przemykow­
ska odbędzie się w niedzielę, 11 listo­
pada, o godz. 2:30 po poł., w sali 
Nowa Polonia, 6103 W. Belmont.

Ze względu na ważne sprawy do za­
łatwienia, członkowie proszeni są o 
liczne przybycie. — J. Babicz, prez.; 
S. Modlińska, sekr.

Chce Korespondować
21-letni Marek Zabawa, zam. 14-100 

Ostróda, ul. Czarnieckiego 36 m. 4. 
Marek obecnie jest w wojsku. Intere­
suje się karate, sportami motorowy­
mi: żużlem, motorcross.

Chętnie nawiąże kontakt z rówieś­
nikami w Stanach Zjednoczonych, 
mającymi podobne zainteresowania.

Zabawa Klubu 
Pow. Mielec

Zabawa towarzyska Klubu Powiatu 
Mielec odbędzie się w niedzielę, 11 
listopada w sali zwykłych posiedzeń, 
3160 N. Milwaukee Ave.

Na zabawie podana będzie kawa i 
ciasto. K. Pabis, prez.

H. Bajor, sekr. prot. 
K. Grzelak, przew. zabawy

Z Życia Organizacyjnego Z.N.P.

Posiedzenie 
Gminy 41ZNP

Gmina 41 ZNP zwołuje posiedzenie 
w środę, 7 listopada, o 7:30 wiecz., w 
sali A. Leszczyńskiej, 2532 W. Fuller­
ton Ave.

Wszyscy prezesi Grup przy Gminie 
41 ZNP proszeni są o przedstawienie 
sprawozdania z działaloności swych 
Grup, m. in. z pracy werbunkowej. 
Przedstawione zostanie także spra­
wozdanie z Sejmiku Okręgu 13 ZNP, 
który odbędzie się w niedzielę, 4 listo­
pada.

Cz. Kościelak, prezes; H. Stermiń- 
ska, sekr.7 »

Zabawa
Gminy 91 ZNP

Gmina 91 ZNP urządza zabawę to­
warzyską “Social” w niedzielę, 11 li­
stopada, w sali Weteranów, V.F.W., 
3120 N. Laramie. Początek o godz. 
2:30 po poł.

Dochód z zabawy przeznaczony jest 
na cele rozwojowe, społecznie i huma­
nitarne.

Wstęp $5 od osoby, w co włączony 
jest domowej roboty bufet oraz loso­
wanie wartościowych fantów.

A. Pestrak, prez.; K. Pytel, kom. 
Okr. 13, przew. kom zabawy; S. 
Kaldus, sekr. Gminy.

Posiedzenie 
Tow. Orzeł Polski 
Grupa 523 ZNP

Posiedzenie Tow. Orzeł Polski, Gr. 
523 ZNP odbędzie się w poniedziałek, 
12 listopada, o godz. 7:30 wiecz. w sali 
SPK, 3242 N. Pułaski.

Sekretarka finansowa będzie urzę­
dować od godz. 7 wiecz.

Ze względu na ważne sprawy do za­
łatwienia członkowie proszeni są o 
liczne przybycie.

Z. Kowalski, prez. 
A. Moll, sekr. fin.

Posiedzenie 
Tow. Wolność 

Grupa 1776 ZNP
Tow. Wolność, Grupa 1776 ZNP, 

odbędzie swe miesięczne posiedzenie 
we wtorek, 6 listopada, o godz. 8 
wiecz. w sali Moskala, 5639 N. Mil­
waukee Ave.

Są ważne sprawy do omówienia i 
załatwienia, członkowie więc proszeni 
są o liczne przybycie.

Na posiedzeniu będzie przedsta­
wiony kapelan Grupy.

S. Bogobowicz, prez.; S. Pacocha, 
sekr. prot.

Zebranie
Grupy 712 ZNP

Zebranie Tow. Obrona Polski, Grupa 
712 ZNP odbędzie się we wtorek, 6 
listopada, o godz. 7 wiecz. w sali 
Moskala, 5639 N. Milwaukee Ave.

Wszyscy członkowie proszeni są o 
przybycie.

E. Grysztar, prez. 
J. Armatys, sekr. prot.

Zebranie Kom. Zabaw 
Przy Gm. 41 ZNP

Zebranie Komitetu Zabaw przy 
Gminie 41 ZNP odbędzie się w środę, 
7 listopada, o 7 wiecz., w sali A. 
Leszczyńskiej, 2532 W. Fullerton Ave.

Członkowie Komitetu proszeni są 
o przybycie na to posiedzenie celem 
ustalenia świątecznego posiedzenia i 
wielu innych spraw, m. in. instalacji 
Gminy 41 ZNP.

O przybycie proszeni są także pre­
zesi przy Gminie 41 ZNP.

J. Szczypta, przewodn.; P. Dembi- 
cka, wiceprzewodn.

Biura Prawne1 
Johna Rokacza
Adwokat mówiący po polsku 
zajmuje się wszelkiego rodzaju 
sprawami.
Pierwsza Wizyta BEZ OPŁATY 

Przyjmuje Także Wieczorami
Dzwoń 7 dni w tygodniu 24 go­
dziny. Dwa biura: Downtown i 
Northwest

726-3753

Posiedzenie 
Gminy 143 ZNP

Posiedzenie Gminy 143 ZNP odbę­
dzie się w poniedziałek, 5 listopada, 
o godz. 7:30 wiecz. w sali im. J. Sło­
wackiego, 1700 W. 48 ul.

E. Bodnicki, prez. R. Kolpacki, 
sekr.

Zebranie Klubu 
Chicago Gr. 5 ZNP

Zebranie Klubu Chicago, Grupa 5 
ZNP odbędzie się we wtorek, 6 listo­
pada, o godz. 7:30 wiecz. w sali pod 
adresem 3420 N. Long Ave.

A. Gęsior, prez. 
J. Zientara, sekr. prot.

Obniżka Cen Benzyny
W ślad za obniżeniem o 5% podatku 

od benzyny przez RTA, większość 
stacji benzynowych na terenie Chi­
cago zapowiedziało obniżkę cen lub 
utrzymanie ich na obecnym pozio­
mie. 300 stacji benzynowych zrzeszo­
nych w Illinois Gasoline Dealers 
Assn., podało do wiadomości, że obni­
żą ceny od 2 do 4 centów za galon 
poszczególnych gatunków benzyny.

Jednocześnie przedstawiciel Amoco 
Oil Co. zapowiedział podniesienie 
ceny na wszystkie gatunki benzyny 
o 1 cent na galonie w stacjach na 
terenie całego kraju. Dodał, że jest 
to związane z podniesieniem kosztów 
własnych, niemniej jednak zdjęcie 5% 
z podatku płaconego przez firmę dla 
RTA, pozwoli w 863 stacjach Amoco 
na terenie Chicago na obniżenie cen 
płaconych przez konsumentów od 1 
do 3 centów za galon.

Inne stacje benzynowe, które nie 
podnosiły do tej pory cen do górnej 
granicy pozostawią ceny bez zmian.

Chicago Motor Club podał do wia­
domości, że jak wynika z obserwacji 
rynku w ostatnich dwóch tygodniach 
nastąpiła stabilizacja cen a nawet 
niewielki ich spadek.

Sabina Romanowska 
Sierżantem w Armii
Nie często kobiety dochodzą do 

tak odpowiedzialnych stanowisk w 
instytucjach zarezerwowanych wyda­
wałoby się wyłącznie dla mężczyzn.

SABINA ROMANOWSKA

Sabina Romanowska swoje stano­
wisko jako sierżant do spraw rekru­
towania nowych członków do Armii 
Amerykańskiej zawdzięcza niewąt­
pliwie walorom osobistym, podejściu 
do pracy i odpowiednim przygotowa­
niu do niej. Jej znajomość w mowie 
czterech języków: polskiego, angiel­
skiego, francuskiego i hiszpańskiego 
ułatwia kontakt z etnicznymi środo­
wiskami spośród których wielu no­
wych rekrutów armii pochodzi.

Romanowska urodzona w małym 
miasteczku Kidderminster w Anglii 
przybyła do Stanów Zjednoczonych 
razem ze swymi rodzicami w 1960 r. 
W marcu 1977 r. otrzymała ona oby­
watelstwo amerykańskie i w tym sa­
mym roku w lipcu wstąpiła do armii.

Obecnie pracuje ona w niej przez 
okres 2 lat i radzi sobie na tym odpo­
wiedzialnym stanowisku znakomicie. 
Podlegają jej 4 stacje poborowe na 
terenie miasta. Codziennie urzęduje 
ona w biurze poborowym przy 4859 
W. Belmont, chętnie udzielając infor­
macji interesującym się wstąpieniem 
w szeregi wojskowe. Informacje udzie­
lane są też telefonicznie pod nume­
rem tel. 777-1306.

GOTÓWKA - GOTÓWKA - GOTÓWKA - GOTÓWKA 
SKUPUJEMY I SPRZEDAJEMY ZŁOTO 

PŁACIMY OBECNIE PRZESZŁO $300 ZA UNCJE 
$10 ZA SREBRNE DOLARÓWKI 

WYPŁACAMY OD RAZU GOTÓWKĄ
Skupujemy stare złoto, platynę, zegarki kieszonkowe, antyczną biżu­
terię, srebrne i złote monety.
Płacimy najwyższe ceny w mieście. Przeszło 50 lat w nteresie. 

7 Dni w Tygodniu: Pon. - Niedz. 11-7
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ P(M’ZTE 

W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE
Codzienne 

i Weekendowe 
Rocznie (1 yr.) $31.50
Półrocz. (6 mos.) 18.00 
Kwartał. (3 mos.) 10.50 
Miesięcz. (1 mo.) 5.00

Tylko 
W'eekendowe Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $10.25
Półrocz. (6mos.) 6.75 
Kwartał. (3 mos.) 4.00

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy )....•.........25e

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $41.00
Półrocz. (6mos.) 25.00 
Kwartał (3mos.) 15.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $13.00
Półrocz. (6mos.) 9.50 
Kwartał. (3 mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) -- pojedyńczy
Numer Weekendowy (Single Week-End)............30f

Biurokratyczny Plan
Z wielkim szumem władze miejskie ogłosiły, 

że został opracowany plan akcji na okres 
zimowy, jeśli chodzi o oczyszczanie ulic i głów­
nych tras przelotowych ze śniegu. Założeniem 
tego planu ma być takie przygotowanie władz 
miejskich, odpowiedzialnych za komunikację w 
Chicago, aby nie powtórzyła się sytuacja z 
poprzedniej zimy. Na tej sytuacji kapitał poli­
tyczny zbiła obecna Mayor, pani Jane Byrne, 
wygrywając w wyborach miejskich. W kam­
panii przedwyborczej potrafiła ona rozegrać 
sprawę katastrofalnej zimy oraz tych wszyst­
kich niedogodności w ruchu ulicznym, które 
wytworzyły wśród mieszkańców nastroje obu­
rzenia na władze miejskie, co w dalszym na­
stępstwie ujawniło się w wyborach przegraną 
dotychczasowej administracji miejskiej z mayo- 
rej Mike Bilandic na czele.

Czy może powtórzyć się sytuacja z ostatniej 
zimy? Oczywiście jest to zagadka z zakresu 
sił natury. Mogą więc powstać sytuacje śnież­
ne tego typu, jakie gnębiły miasto i jego miesz­
kańców około roku temu. Toteż zasadnicze 
założenie stanowiska obecnych władz miejskich, 
aby nie dopuścić do powtórzenia się warun­
ków z złych doświadczeń poprzedniej zimy, 
trzeba uznać za słuszne i prawidłowe.

Ale gdy zastanawiać się nad założeniami 
praktycznych rozwiązań w zakresie oczyszcza­
nia miasta ze śniegu dla zapewnienia możliwie 
sprawnej komunikacji, szczególnie w ruchu 
samochodowym i autobusowym, zaczynają wy­
stępować obawy, że biurokraci od spraw ko­
munikacji miejskiej wypracowali teoretyczne 
wskazania, które być może będą zdawały swój 
egzamin życiowy, ale równocześnie będą wy­
twarzały poważne problemy. Odnosi się wra­
żenie, żę plan władz miejskich błędnie ustala 
kto ma być “zimowym wrogiem” i przeciw 
komu naląjęy szykować się do “walki”.

Oczywiście, że “wrogiem” powinien być 
śnieg, jak to tak jaskrawo wystąpiło w cza­
sie poprzedniej zimy. I teoretycznie założenia 
planu władz miejskich w śniegu widzą czyn­
nik, z którym trzeba będzie “walczyć”, oczysz­
czając trasy prźelotowe i ulice, aby były one 
zdolne do przyjmowania ruchu samochodowe­
go i autobusowego możliwie bez zakłóceń. Mia­
sto szykuje więc dodatkowy sprzęt do oczysz­
czania ulic, jak, też odpowiednie kadry ludz­
kie dla wykonywania zadań. Ale gdy przy­
glądać się mapkom planu oczyszczania miasta 
nie można oprzeć się wrażeniu, że w tych 
wszystkich pomysłach zapomniano o ludziach, 
o posiadaczach samochodów.

Plan miejski przywiązuje wielką wagę, aby 
usuwać z ulic zaparkowane samochody. Wy­
znaczono więc liczne trasy, na których nie 
będzie można parkować, gdy spadną tylko 
dwa cale śniegu. Wyznaczono trasy, na któ­
rych nie będzie wolno parkować w nocy, a 
zaparkowane samochody będą usuwane przez 
władze miejskie na koszt właścicieli tych sa­
mochodów. Słowem właściciele samochodów’ 
wysuwają się w ujęciu władz miejskich jako 
ci, z którymi należy również, poza śniegiem, 
przeprowadzać “walkę”.

Przypuszczać można, że w takim ujęciu jest 
pewien sens. Należy jednak jednocześnie oba­
wiać się, że ujęcie to jest oderwane od rze­
czywistości życia. Można zgodzić się, że wła­
ściciele samochodów w dniach katastrof śnież­
nych utrudniają władzom miejskim oczyszcza­
nie ulic, gdyż swoimi samochodami blokują 
operacje sprzętu technicznego. Lecz zastanów­
my się: co mają robić właściciele samocho­
dów, skoro zagadnienie parkowania w skali 
całego miasta jest problemem od dawna stwa­
rzającym nielada kłopoty? Gdzie mamy par­
kować samochody, nie posiadając garażów?

Władze miejskie powiadają, że jest to spra­
wa każdego z właścicieli i ostatecznie trzeba 
przyznać, że tak jest rzeczywiście. Lecz nie 
można przymykać oczu na istniejący stan fak­
tyczny, z którego wynikają poważne następ­
stwa, gdy śnieg zawala ulice, a są one tere­
nami parkowania samochodów. Do tego plan 
przecież stanowi, że na różnych trasach, okre­
ślanych jako “priority arterial routes”, nie 
będzie można parkować samochodów nawet 
gdy śnieg nie spadnie.

Mayor Byrne w wypowiedziach na temat 
tego planu na wypadek śnieżnej zimy pod­
kreślała bardzo silnie, że władze miejskie z 
całą bezwzględnością będą przestrzegały wy­
konywania ustalonych założeń planu. Policja 
będzie czuwała, aby usuwać samochody za­
parkowane wbrew założeniom planu, a zakazy 
parkowania będą wywieszane w odpowiednich 
miejscach (Ticket-tow program).

Na tle tych zasadniczych uwag, jakie nasu­
wają się przy analizowaniu założeń “Snow Plan 
80”, żadną pociechą są zapewnienia Mayora, 
iż miasto zakupiło dodatkowy sprzęt dla oczycz- 
czania bocznych ulic ze śniegu, że poszczegól­
ne wardy otrzymają dodatkowy sprzęt i będą 
odpowiedzialne za oczyszczanie ulic, że pra­
cownicy Departahientu Ulic i Oczyszczania 
Miasta zostaną odpowiednio przeszkoleni do 
swoich zadań na okres zimy. Wszystko to są 
cenne informacje, ale też jak dotąd jedynie 
w sferze teorii, bo nie wiadomo co nastąpi 
w praktyce.

Zwalczane w swoim czasie przez obecną 
Panią Mayora poprzednie władze miejskie w 
sprawie zaniedbań na rzecz uchronienia mia­
sta przed katastrofalnymi następstwami zimy 
też przecież miały “plany”. Ale one zawio­
dły i pani Byrne potrafiła to rozegrać bar­
dzo umiejętnie w kampanii przedwyborczej.

Zapytać trzeba, dlaczego Pani Mayor zapo­
wiada, że miasto nie podejmie starań o przy­
gotowanie alternatywnych miejsc do parko­
wania samochodów. Przecież różne osiedla pod­
miejskie, które znacznie sprawniej niż Chicago 
potrafiły rozwiązać sytuację śnieżną w okre­
sie katastrofalnej zimy poporzedniej, właśnie 
opracowały plany przygotowania parkowisk 
w parkach, przy szkołach, w innych miejscach 
publicznych, co na pewno będzie poważną 
ulgą dla tych posiadaczy samochodów, którzy 
korzystają z parkowania ulicznego. Dlaczego 
Chicago nie może pójść tą samą drogą?

Dostateczne Zapasy
Kraj szykuje się na okres zimy. Jaka ona 

będzie, nie wiadomo, ale ważne jest, że za­
pasy oleju do ogrzewania mieszkań osiągnęły 
już normę 240 milionów baryłek, jak oświad­
czył American Petroleum Institute.

Również kompanie naftowe wyrażają opty­
mistyczne opinie co do zaspokojenia zimowych 
potrzeb. EXXON USA. powiada, że dostarczy 
taką samą ilość oleju do ogrzewania jak w 
ub. okresie zimowym, a TEXACO głosi, że 
zaspokoi “podstawowe potrzeby” w zakresie 
ogrzewania.

Nie można jednak przeoczyć, że przemysł 
naftowy zanotował spadek przeróbki ropy na 
olej do ogrzewania. Przemysł wyjaśnia, że 
spadek ten (około 300,000 baryłek) został spo­
wodowany koniecznością przeprowadzenia róż­
nych robót w zakresie utrzymania produkcyj­
nej zdolności zakładów przetwórczych.

Przetwórstwo spadło na wiosnę tego roku 
w normie rekordowej i wówczas to prezydent 
Carter wystąpił do przemysłu naftowego z wez­
waniami, aby przemysł odbudował zapasy do 
poziomu 240 milionów baryłek, gdyż uważał, 
że taka ilość będzie wystarczająca dla zapew­
nienia krajowi potrzebnego ogrzewania. To 
zostało osiągnięte, jak to stwierdził API.

A jak przedstawia się sytuacja w zakresie 
zapasów benzyny? Produkcja spadła nieco w 
ub. tygodniu, co odbiło się na posiadanych 
zapasach, które zmniejszyły się z 223.4 milio­
nów baryłek od 220.2 milionów. Bieżąca pro­

dukcja wynosi około 6.5 milionów baryłek 
dziennie, gdy rok temu wynosiła 7 milionów.

Mimo te wahania należe uznać raczej za 
przejściowe czy może nawet za sztuczne trud­
ności, — jakie wystąpiły w niektórych czę­
ściach kraju., jak Washington, D.C. czy rejon 
New Yorku, gdzie zaczęły ostatnio pojawiać 
się znowu “ogonki” na stacjach benzynowych. 
Ale w innych częściach kraju braki benzyny 
nie występują, a zapasy nawet przewyższają 
zapotrzebowanie.

To i Owo
Po kilkuletnim okresie eksperymentów w kom­

binacie rolnym “Tikves” w Kavadarci (Jugo­
sławia) rozpoczęta została na większą skalę 
uprawa nowego owocu o łacińskiej nazwie 
Actinida, nie znanego dotąd na kontynencie 
europejskim.

Owoc ten zawiera dziesięciokrotnie więcej 
witaminy C niż cytryna, a także ma znaczne 
ilości innych witamin i soli mineralnych. Te 
zalety powodują, że Actinida, czyli, jak nazwali 
go jugosłowiańscy sadownicy, “super-owoc” jest 
szczególnie cenny dla dzieci i rekonwalescentów.

* « « ♦
Duński browar wyprodukował bezalkoholo­

we piwo w proszku, którego głównym od­
biorcą będą kraje islamskie, gdzie alkohol 
jest zabroniony. Po zmieszaniu proszku z wodą 
i dodaniu dwutlenku węgla powstaje musujące 
piwo.

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Dobra Strona — 
Złej Gry

DZ. POLSKI, Londyn — Prasa 
amerykańska ocenia krytycznie ostat­
nią rozgrywkę Białego Domu z Krem­
lem o sowiecką brygadę na Kubie, 
ale końcowy jej wynik mógłby przy­
nieść także i korzystne następstwa.

Krytyka opozycyjnych senatorów i 
prasa wypomina administracji przede 
wszystkim, że jej dyplomatyczna 
akcja musiała się pogodzić z pozo­
stawieniem owego oddziału sowiec­
kiego. Co więcej, przyjęła pośrednio 
sowiecką tezę, że składa się on z “in­
struktorów” armii kubańskiej oraz 
że znajdowali się oni tam już od 
17 lat.

Tej akcji Białego Domu krytycy 
wypominają również, że jego przed­
stawiciele, Brzeziński czy też Cyrus 
Vance, nie przemawiali tym samym 
językiem, podważając nawzajem wia­
rygodność swoich oświadczeń, nawet 
.w oczach własnej opinii.

Wreszcie, glosy publicystów i kary­
katury amerykańskiej przedstawiały 
całą sprawę tej sowieckiej brygady 
na Kubie, jako nieszczęśliwą próbę 
prześcignięcia Kennedy’ego w jego 
starciu z Chruszczowem, podjętą w 
celach poprawy popularności.

Aby ułatwić Kongresowi i prasie 
przełknięcie rezultatu dyplomatycznej 
rozgrywki z Breżniewem, Biały Dom 
powziął kilka decyzji, które — jeśli 
zostaną dobrze wykonane — mogą 
stać się pomyślnym zwrotem ame­
rykańskiej polityki międzynarodowej. 
Mam na myśli zapowiedź wzmocnie­
nia wojskowego nadzoru nad Kubą i 
jej zakusami ekspansji rewolucyjnej 
oraz zbrojnej w krajach Ameryki 
Łacińskiej.

Powiększenie garnizonu wojskowe­
go Stanów Zj. w Guantanamo na 
Kubie, nadzór samolotowy nad Kubą 
i Wyspami Karaibskimi, wreszcie 
ćwiczenia amerykańskiej floty wojen­
nej dokoła tych wysp i ostrzeżenie 
Moskwy, że jakakolwiek próba za­
grożenia państwa na zachodniej pół­
kuli, czyli — nowego po Kubie — na­
ruszenia “doktryny Monroego”, 
spotka się z oporem Ameryki.

Zwrot, wyrażający uświadomienie 
sobie przez obecny Biały Dom zagro­
żenia ze strony imperializmu sowiec­
kiego, zresztą nie tylko zachodniej 
półkuli, należałoby powitać ze szcze­
gólnym zadowoleniem. Przed dwoma 
laty bowiem ta administracja demo­
kratów obejmowała władzę pod 
hasłem rzekomego wygaśnięcia za­
grożenia ze strony Moskwy, po latach 
pięćdziesiątych, co — widać — uznała 
teraz jako iluzję.

Oby tej iluzji nie uznano z powro­
tem za rzeczywistość. (z.s.)

Podręczniki
Dla Polskich Szkół 

w USA
NOWY DZIENNIK - Wobec wzra­

stającego zainteresowania polskiej 
grupy etnicznej kulturą narodową 
sprawa dostarczania podręczników 
i literatury pomocniczej staje się 
jednym z najważniejszych proble­
mów dla funkcjonowania oświaty pol­
skiej. Jak dotychczas na terenie ame­
rykańskim nie rozbudowano jeszcze 
odpowiedniej struktury wydawniczej 
na użytek młodzieży polskich szkół 
dokształcających.

Problem podręczników jest także 
palącą sprawą dla uczelni amery­
kańskich zainteresowanych kursami 
kultury polskiej lub nauką języka pol­
skiego.

Podczas pobytu w Londynie prze­
wodniczący Komisji Oświatowej Kon­
gresu Polonii Amerykańskiej oraz 
wiceprezes wydziału w New Yorku 
Edmund Osysko, omawiał ten szeroki 
wachlarz problemów z przedstawicie­
lami Polskiej Macierzy Szkolnej — 
głównego dostarczyciela podręczni­
ków polskich do Ameryki.

W kontekście wzrastających po­
trzeb lokalnych dyskutowano także 
możliwość wspólnego opracowania 
podręcznika historii Polonii amery­
kańskiej, źródła bardzo potrzebnego 
dla szkół dokształcających.

W wyniku takiej bliższej współpra­
cy Polskiej Macierzy Szkolnej w Lon­
dynie z Komisją Oświatową Kongresu 
Polonii Amerykańskiej dostarczono 
pierwszą przesyłkę książek szkol­
nych. Bogaty komplet literatury po­
mocniczej zostanie wystawiony pod­
czas konferencji pedagogicznej nau­
czycieli polskich w Polskim Domu

Tadeusz Kieliński

Chiny
Potrzebują Zachodu

W październiku br. szef partii 
rządu ChRL, Hua Kuo-feng, opuści 
Pekin, udając się w pierwszą oficjał 
ną podróż po krajach Europy zachód 
niej. Trasa jego podroży prowadź 
przez Paryż, Bonn, Londyn do Rzymu

Dla nikogo jednak nie jest tajem 
nicą, iż szef rządu chińskiego opróc? 
omówienia szeregu problemów na­
tury politycznej uwagę swą skoncen­
truje na sprawach gospodarczych. Już 
bowiem Ogólnochińskie Zgromadze­
nie Przedstawicieli Ludowych, pod­
czas swego posiedzenia w czerwcu 
br., po krytycznej ocenie sytuacji eko­
nomicznej kraju, opowiedziało się za 
rozszerzeniem współpracy gospodar­
czej z Zachodem.

Przypomnijmy, że w ramach nowe­
go 10-letniego planu rozbudowy i mo­
dernizacji chińskiej gospodarki z 
marca ub. roku zapoczątkowano bu­
dowę 120 wielkich obiektów inwesty­
cyjnych.

Na pełną realizację tego zadania 
ChRL musiałyby przeznaczyć ogro­
mną kwotę $600 mid., z czego $40-43 
mid. pochłonąć miałby import sprzętu 
inwestycyjnego oraz nowoczesnej 
technologii. Zamierzenia bardzo am­
bitne, tym niemniej przekraczające 
możliwości wewnętrzne ChRL.

Wprawdzie w ub. roku nastąpił dość 
znaczny wzrost dochodu narodowego, 
którego wartość powiększyła się o 12 
proc, w porównaniu z rokiem 1977 
(wobec 8 proc, wzrostu w poprzednim 
roku) a dynamika produkcji przemy­
słowej i rolnej była wyższa od zakła­
danej, to jednak nie udało się wy­
gospodarować odpowiednich fundu­
szów na cele rozwojowe.

Przemysł nie był również w stanie 
wytworzyć odpowiedniego potencjału 
eksportowego, który mógłby pokryć 
wzrastające zakupy maszyn i urzą­
dzeń, a także żywność. Tak więc ChRL 
chcąc móc realizować swoje daleko­
siężne plany zdać się musi na dostawy 
zarówno sprzętu inwestycyjnego jak i 
nowoczesnej technologii z krajów 
Europy zachodniej.

W tym celu ogłoszono w Chinach 
ustawę zezwalającą na tworzenie na 
terytorium tego kraju mieszanych 
przedsiębiorstw produkujących z 
udziałem zagranicznego kapitału. W 
celu zachęcenia zagranicznych firm 
do przystępowania do wspólnych 
przedsięwzięć przewidziano szereg 
ulg fiskalnych czy nawet całkowite 
zwolnienie z opłat publicznych.

W myśl czerwcowych postanowień 
Zgromadzenia Przedstawicieli Ludo­
wych, Chiny postanowiły budowę wiel­
kich przedsiębiorstw przemysłowych 
powierzyć państwom zachodnim, 
same zaś postanowiły w szerszej niż 
dotychczas skali, realizować projekty 
wymagające stosunkowo niewielkich

nakładów, charakteryzujące się 
jednocześnie krótkim okresem zwrotu 
kapitału. Mają to być głównie małe i 
średnie zakłady, które będą szybko 
dawać produkcję na rynek we­
wnętrzny i eksport.

Przy tym zauważyć trzeba, że 
ekspansja eksportowa, zwłaszcza 
chińskich wyrobów przemysłu lekkie­
go, staje się coraz bardziej utrud­
niona, pomimo zawarcia wielu poro­
zumień gospodarczych z czołowymi 
państwami zachodnimi jak: Francja, 
W. Brytania czy Włochy.

Obecnie przewiduje się podpisanie 
takiej umowy z NRF. Zachód bowiem 
zgłasza zapotrzebowanie na chińskie 
surowce i paliwo, ale poważniejszy 
wzrost wywozu tych towarów jest na 
razie ograniczony przez możliwości 
eksplotacyjne jak i potrzeby we­
wnętrzne. Właśnie na surowce i pali­
wa przypada obecnie około % global­
nego eksportu ChRL, w tym na surow­
ce mniej więcej 35 proc. Natomiast 
w chińskim imporcie dominują ma­
szyny i urządzenia, które stanowią 
prawie % całego przywozu oraz pro­
dukty rolnospożywcze i sprzęt wojsko­
wy — także blisko %.

Mimo znaczego wzrostu importu sy­
tuacja płatnicza Chin jest jeszcze sto­
sunkowo ustabilizowana. Wprawdzie 
w ub. roku, po raz pierwszy od 4 lat 
wymiana handlowa tego kraju 
zamknęła się deficytem w kwocie 1.2 
mid doi. przy łącznych obrotach 22.2 
mid doi. jednakże ujemne saldo po­
kryte zostało w całości dochodami z 
eksportu usług i turystyki.

Natomiast w br. przewiduje się po 
raz pierwszy w historii ChRL wystą­
pienie deficyty płatniczego. W minio­
nym półroczu nastąpi! bowiem dyna­
miczny wzrost chińskiego przywozu, 
który w stosunku do analogicznego 
okresu 1978 zwyżkował o 59 proc i 
osiągnął kwotę 7.4 mid doi., zaś wywóz 
powiększył się zaledwie o 25.8 proc, 
wynosząc 5.9 mid doi. Z tej “otwarto­
ści” chińskiego rynku skorzystała naj­
więcej NRF, której eksport do ChRL 
według zachodnioniemieckich źródeł, 
wzrósł o 34.8 proc, w porównaniu do 
roku ubiegłego, import zaś zaledwie o 
16.3 proc.

Stąd sądzić można, że ta pierwsza 
podróż premiera Hua mieć będzie 
na celu, obok jej politycznych aspek­
tów, głównie zawarcie nowych umów 
handlowych dla zwiększenia chińskie­
go eksportu wyrobów przemysłowych, 
podwyższenia importu nowoczesnych 
technologii zachodnich jak również, 
jak w przypadku Francji zawarcia no­
wej umowy o wymianie kulturalnej i 
naukowej w celu zapoznania chińskiej 
kadry naukowej z nowoczesnymi 
osiągnięciami krajów Europy zachod­
niej

Zboże Dla Polski
Komunistyczni szefowie PRL na 

szczęście nie ukrywają, że po podsu­
mowaniu wyników żniw i zbiorów Pol­
ska mieć będzie w tym roku poważny 
deficyt żywności. Według danych, 
ogłoszonych przez Gierka i Jaroszewi­
cza, deficyt ten wyniesie około 7 milio­
nów ton, z czego co najmniej półtora 
miliona PRL będzie zmuszona kupić 
za granicą, to znaczy na Zachodzie. 
Skąd ma przyjść pozostałych 5 milio­
nów ton — dowiemy się zapewne w 
przyszłości. Prawdopodobnie źródłem 
będzie ZSRR. Reszty dokona dalsze 
zaciśnięcie pasa.

Sama Rosja sowiecka ma wielki 
niedobór w produkcji zbóż i paszy i 3 
października otrzymała zgodę na 
zakup w USA 25 milionów ton ziarna.

Odezwały się krytyczne głosy prze­
ciwko transakcji sowieckiej. Krytycy 
nie bez słuszności stwierdzają, że

Narodowym w Greenpoincie w nie­
dzielę, 28 października 1979 r.

Inicjatywę Komisji Oświatowej 
Kongresu Polonii Amerykańskiej 
uznać należy za nadzwyczaj słuszną 
i celową. Sprawa podręczników do 
nauki języka historii i kultury polskiej 
stanowi jeden z czołowych problemów 
do załatwienia, jeśli tradycje polskie 
w USA i związek polsko-amerykań­
skiej grupy etnicznej z narodem pol­
skim i jego kulturą ma być utrzy­
many.

Życzymy inicjatywie prof. Osysko 
powodzenia i jednocześnie kierujemy 
apel do centrali K.P.A. i do dużych 
bratnich organizacji — jak ZNP, 
Związek Polek, ZPRK, Synowie Pol­
ski i innych, aby sprawy te wzięły na 
warsztat.

sprzedaż tak wielkich ilości zboża 
wyciąga reżym Breżniewa z trudności 
wewnętrznych w chwili, kiedy reżym 
ten uprawia nadal awanturniczą i 
agresywną politykę za granicą.

Umieszczenie brygady sowieckiej 
na Kubie, 90 mil od amerykańskich 
brzegów, jest tego ostatnim przykła­
dem. Zmasowanie wojsk nad granicą 
Afganistanu, co może wskazywać na 
zamiar interwencji, jeśli marksistow­
ski reżym upadnie pod presją muzuł­
mańskiej rewolucji, a także wzmocnie­
nie liczby wojsk sowieckich na okupo­
wanych Wyspach Kurylskich, u brze­
gów Japonii, stanowi ostrzeżenie przed 
zbytnim zbliżeniem Tokio do Pekinu 
— oto dwa dalsze przykłady, że kar­
miąc Sowiety Ameryka karmi kroko­
dyla.

Na dodatek tak wielka transakcja, 
jak sprzedaż 25 milionów ton zboża, 
musi przyczynić się do wzrostu cen 
żywności w USA, a także powiększy 
inflację. Transakcja jest więc wątpli­
wa, jeśli chodzi o jej czas, cel i skutki.

Powstaje pytanie, jak rząd Stanów 
Zjednoczonych i amerykańska Polonia 
mają ustosunkować się do zabiegów 
PRL o zakup zbóż i pasz za sumę 
500 milionów dolarów. Zapotrzebowa­
nie PRL jest znacznie mniejsze i wy­
nosi zaledwie kilka procent transakcji 
sowieckiej.

Sytuacja jednak jest inna także dla­
tego, że Warszawa nie ma dewiz za­
granicznych na zapłacenie za zakup. 
Zabiega więc o nowy kredyt, niełatwy 
do otrzymania, wobec nieproporcjo­
nalnie wysokiego zadłużenia PRL na 
Zachodzie. Mamy więc przed sobą 
wypadek bardziej skomplikowany niż 
sowiecki.

Źródłem kredytów rolnych może być 
(Dokończenie na str. 5)
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SZOMBIERKI NADAL 
NA CZELE TABELI

Dziesiąta kolejka spotkań piłkar­
skiej ekstraklasy nie przyniosła nie­
spodzianek. Gospodarze w większości 
meczów mieli przewagę. Wielkiej gry 
— jak na własne oczy oglądałem — 
nie było, odpracowywano znowu ligo­
wą pańszczyznę. Mało też padło bra­
mek. Szombierki wygrały u siebie 1:0 
z Zagłębiem i dalej przewodzą staw­
ce. Dodajmy, że najrówniej spisują) 
ca się w tym sezonie drużyna Hu­
berta Kostki ma do rozegrania jesz­
cze zalegle spotkanie ze Stalą Rze­
szów.

* * ♦
Mielczanie po przegranej w pucha­

rze UEFA nie zdążyli się jeszcze 
otrząsnąć. Uzyskali u siebie zaledwie 
bezbramkowy remis z ŁKS. Słabo 
zagrali w tym spotkaniu Kukla i La­
to. Wyróżnił się za to Terlecki, nato­
miast zagrał b. słabo w dwóch ostat­
nich spotkaniach międzypaństwo­
wych. Inne dwa zespoły, które grały 
w pucharach — Ruch i Arka, zdo­
łały na własnych boiskach zdobyć 
punkty. Ruch wygrał z GKS Katowice 
2:0, jednak obniżył w tegorocznych 
rozgrywkach swoją grę.

nio eliminacyjny mecz piłkarskich Mi­
strzostw Europy między reprezentac­
jami Niemiec Wchodnich i Szwajca­
rii. Wygrali piłkarze Niemiec Wsch. 
5:2 (3:1). Po tym spotkaniu tabela 
IV grupy eliminacyjnej przedstawia 
ła się następująco:
1. Polska 11: 3 12—3
2. Niemcy Wsch. 11: 3 16— 8
3. Holandia 10: 2 10— 3
4. Szwajcaria 4:12 7—18
5. Islandia 0:15 2—21

Berliński mecz Niemiec Wsch. — 
Szwajcaria był ciekawym i emocjo­
nującym widowiskiem. Piłkarze Nie­
miec Wschodnich natarli na przeciw­
nika z ogromnym impetem, a Szwaj­
carzy, którzy nie mają już nic do 
stracenia przyjęli otwartą walkę. 
Dzięki temu publiczność miała okazję 
przeżyć sporo emocji.

♦ * * t

Od pierwszych minut wyraźna prze­
waga była po stronie gospodarzy. 
Drużyna Niemiec Wsch. zaprezento­
wała wszystkie swoje walory — szyb­
kość, dynamikę, zdecydowanie w ak­
cjach ofensywnych. Już w pierwszej 
minucie Weber zdobył dla reprezen­
tacji Niemiec Wsch. prowadzenie, a 
po 9 min. było już 2:0.

♦ * ♦
Arka w tym samym stosunku co 

Ruch pokonała Odrę Opole. W Krako­
wie Wisła 3:2 zwyciężyła Zawiszę Byd­
goszcz. W ostatnich 10 minutach strze­
lono 4 bramki. Śląsk zasłużenie 1:0 
wygrał z Lechem. Wyróżnił się bram­
karz Mowlik. Legia zremisowała z Wi­
dzewem. Mecz był slaby, podobnie jak 
spotkanie Górnika z Polonią, które 
zakończyło się takim samym remi­
sem.

♦ ♦ ♦
TABELA

I. Szombierki 15 15— 7
2. Slask 15 9— 4
3. Arka 13 17— 9
4. Legia 13 15—12
5. Wisła 11 20-13
6. Górnik 11 15—14
7. Odra 11 8— 8
8. Lech 10 15—10
9. ŁKS 9 12—IG

10. Zagłębię 8 16—15
11. Widzew 8 10—15
12. GKS 8 12—16
13. Ruch 8 9—15
14. Stal 7 6— 9
15. Polonia 6 8—14
16. Zawisza 5 11—21

♦ ♦ ♦ 
SIATKARZE POLSCY 
NA DOBREJ DRODZE

We Francji zakończyły się mistrzo­
stwa Europy w siatkówce. Zgodnie 
z wcześniejszymi przewidywaniami, 
tytuł obronili reprezentanci ZSRR, 
którzy w całej imprezie stracili za­
ledwie trzy sety. Jest to niewątpli­
wie w tej chwili najlepszy zespół 
nie tylko w Europie, ale i na świecie.

♦ ♦ ♦

Polacy na tle rywali, z którymi 
przyjdzie walczyć w turnieju olim­
pijskim wypadli zupełnie nieźle. Prze­
grali co prawda bezpośredni pojedy­
nek zdecydowanie, ale ważne jest to, 
że potrafili w mocno odmłodzonym 
składzie nawiązać równorzędną wal­
kę w każdym secie. To może pro­
centować za rok.

♦ * ♦
Srebrny medal zdobyty w tegorocz­

nej imprezie świadczy o tym, że tre­
ner Skiba i drużyna są na dobrej 
drodze w budowie nowego zespołu. 
Nowej, bowiem z utytułowanego ze­
społu w Paryżu reprezentowało Pol­
skę zaledwie czterech zawodników. 
Debiutanci sprawdzili się. Swą posta­
wą i grą udowodnili, że można nich 
liczyć.

• ♦ ♦
Nie powiodło się natomiast polskim 

siatkarkom. Zajęły odległe ósme miej­
sce, które chyba nie jest wykładni­
kiem umiejętności kobiecej reprezen­
tacji. Zwycięstwo w eliminacjach nad 
silną drużyną ZSRR świadczy, że pra­
ca, którą włożyły zawodniczki wraz 
z trenerem Wagnerem w przygotowa­
nia powinna procentować.

♦ * ♦

NIEMCY WSCHODNIE BUĄ 
SZWAJCARIĘ 5:2

W Berlinie rozegrany został ostat­

Goście nie dawali jednak za wy­
graną. Śmiało i odważnie atakowali 
przy każdej okazji. Strzelili też dwie 
bramki i mieli kilka doskonałych oka­
zji by zdobyć ich więcej. W sumie 
jednak wynik w pełni oddaje układ 
sił na boisku.

♦ ♦ ♦

PIŁKARSKIE KARY
Ostre sankcje wyciągnęła Unia Pił­

karska wobec winnych różnego typu 
przewinień podczas ostatnich meczów 
rozgrywanych pod egidą UEFA. Al­
bański klub Vlażnia Szkodra został 
odsunięty od udziału w europejskich 
pucharach przez dwa sezony, za wy­
cofanie się z rozgrywek bieżącej 
edycji Pucharu Zdobywców Pucha­
rów. Przez jeden sezon nie może grać 
w europejskich pucharach AEK Ate­
ny.

* ♦ *
UEFA nałożyła także wysokie kary 

pieniężne, na ogólną sumę ponad 200 
tys. franków szwajcarskich. Klub AC 
Torino będzie musiał zapłacić karę 
75 tys. franków, VfB Stuttgart — 33 
tys., Inter Mediolan — 20 tys., Olim- 
piakos Pireus —10 tys.

♦ ♦ ♦
Stadion w Walencji został zamknię­

ty dla wszystkich rozgrywek UEFA 
do 31 lipca 1981 r. Zakaz dotyczy 
również spotkań międzypaństwowych. 
Kara została nałożona za ekscesy, 
które miały miejsce podczas meczu 
eliminacyjnego mistrzostw Europy, 
Hiszpania — Jugosławia. Dodatkowo 
hiszpański związek piłkarski został 
ukarany grzywną 50 tys. franków. 8 
tys. franków kary i zakaz organizo­
wania jednego meczu pod egidą UEFA 
na własnym stadionie — to kara na­
łożona na Real Sicuedad San Seba­
stian. * * *

Kary otrzymali również poszczegól­
ni piłkarze. Od czterech spotkań w 
meczach europejskich pucharów od­
sunięci zostali: Ans Damjanidis (AEK), 
Rafael Perone (Olimpiakos Ateny), 
Alister Bron (West Bromwich Albion); 
a od trzech — Franciszek Bochentyn 
(Arka Gdynia, Lajos Pozagai (Raba 
Eto), Roberto Filip (Napoli) i Mario 
Gudetti (Napoli).

♦ ♦ ♦
FRANCISZEK BOCHENTYN 

UKARANY PRZEZ UEFA
W Zurychu obradowała komisja dys­

cyplinarna UEFA. Wśród zawodni­
ków, na których zostały nałożone ka­
ry, znalazł się także Franciszek Bo- 
cheńtyn z Arki Gdynia. Za czerwoną 
kartkę, którą piłkarz Arki otrzymał 
podczas rewanżowego meczu o Pu­
char Zdobywców Pucharów z Beroe 
w Starej Zagorze. Bochentyn został 
odsunięty od trzech spotkań w euro­
pejskich pucharach.

Dąbrowski i Kakietek w walce o piłkę. Fo*- CAF — waicaak

SEOUL. — Na fotografii rozpaczające kobiety przed trumną 
ze zwłokami zastrzelonego prezydenta Korei Poł. Parka, wy­
stawioną na widok publiczny w gmachu siedziby rządu. (UPI)

a

Obchód 61 Rocznicy Odrodzenia 
Niepodległego Państwa Polskiego
Zbliża się 61 rocznica najradośniej­

szego wydarzenia w historii narodu 
polskiego 20-go wieku, odrodzenia 
Niepodległego Państwa Polskiego.

Społeczeństwo polskie w Chicago, 
zorganizowane w Komitecie Obywa­
telskim, pragnie uczcić ten moment, 
jak co roku, uroczystym obchodem 
dla upamiętnienia wiekopomnego 
czynu tych, którzy ofiarą swego życia, 
pracą i poświęceniem, do niepodległo­
ści Państwa Polskiego doprowadzili.

Obchód rozpocznie się nabożeń­
stwem za poległych i zmarłych w 
niedzielę, 11 listopada, o 10:30 rano w 
kościele św. Jakuba, 5730 W. Fuller-

Zboże 
Dla Polski

(Ciąg dalszy ze str. 4-ej) 

rządowa Commodity Credit Corpora­
tion (CC) albo banki prywatne z gwa­
rancją lub bez, również rządowego 
Banku Eksportu i Importu. Z kolei 
pojawia się inna trudność. Kredyty 
CCC uchwalane są przez Kongres i w 
tej chwili, na bieżący rok budżetowy, 
wynoszą około $800 milionów dolarów. 
A PRL zabiega o kredyt w wysokości 
pół miliarda dolarów. Czyli udzielenie 
takiego kredytu Polsce wyczerpałoby 
% sumy będącej w dyspozycji.

Gwarancja rządowa przynajmniej 
części kredytu może więc być jedynym 
wyjściem. W załatwieniu całej tej 
skomplikowanej sytuacji politycznie 
świadoma Polonia może odegrać klu­
czową rolę. Decyzja należy do Kon­
gresu Stanów Zjednoczonych.

Argumenty przemawiają za udzie­
leniem Polsce dalszej pomocy. Kon­
gres Polonii Amerykańskiej, domaga­
jąc się pełnej niepodległości, praw 
człowieka i prawa samostanowienia 
dla Polaków, zarazem popiera amery­
kańską pomoc gospodarczą dla Polski. 
Na skutek układu sił w świecie Polska 
nie odgrywa samodzielnej roli na 
arenie międzynarodowej, a dywizje 
sowieckie stoją na polskich ziemiach. 
Czyli nie można winić narodu polskie­
go za sowiecką ekspansywną politykę 
zagraniczną.

Zła sytuacja gospodarcza, za którą 
winę ponosi system,, dotyka jednak 
wszystkich Polaków, cały naród. Jeśli 
więc amerykańskie kredyty zbożowe 
mogą dopomóc we wzmożeniu dostaw 
żywności na polski rynek, Polonia 
amerykańska, naszym zdaniem, win­
na w tej sprawie wyrazić swoje popar­
cie.

Nie ulega wątpliwości, że celem 
naszym jako społeczności polsko- 
amerykańskiej nie jest pogłębianie 
niedoboru żywności, karmiącej na­
szych braci w Polsce. Korzyść dla na­
rodu z amerykańskich kredytów jest 
większa aniżeli dla komunistów, któ­
rzy — po 35 latach sprawowania rzą­
dów — muszą wyciągać rękę na 
Zachód.

Opinię taką KPA powinien zakomu­
nikować Kongresowi USA, a zwłaszcza 
komisjom finansowym i rolnym, po­
przez naszych kongresmanów.

(Nowy Dziennik) 

ton Ave., wspólnie z Polsko-Amery­
kańskimi Weteranami. Zbiórka orga­
nizacji, pocztów sztandarowych i 
uczestników przed kościołem o godz. 
10:15.

Po nabożeństwie, o godz. 12:30 w 
sali Placówki 90 SWAP przy Irving 
Park Rd. i Austin uroczysta akade­
mia, w której udział wezmą: Zespół 
Harcerski “Wichry,” artystka dram. 
Wanda Zbierzowska-Frydrych oraz 
Chór im. J. Paderewskiego po dy­
rekcją prof. R. Rygiera.

Przemówienie okolicznościowe wy­
głosi Helena Szymanowicz, wicepre­
zeska ZNP.

Do udziału w uroczystościach, Ko­
mitet Organizacyjny zaprasza wszyst­
kie organizacje, ze sztandarami, mło­
dzież i społeczeństwo polskie w Chica­
go.

Komitet Organizacyjny Obchodu 
W Imieniu

Komitetu Obywatelskiego w Chicago 
Stow. Żołnierzy 1 Dywizji Pancernej

Zebranie Klubu 
Nowy Prąd

Ważne zebranie Klubu Nowy Prąd 
odbędzie się w środę, 7 listopada, Q 
godz. 7:30 wiecz. w sali Rainbow 
Gardens, 1425 W. 51 ulica.

Członkowie Klubu proszeni są o 
liczne przybycie na zebranie, ponieważ 
będą omawiane bardzo ważne sprawy 
organizacyjne. ,

Instalacja nowego zarządu Klubu 
odbędzie się w sobotę, 3 listopada w 
sali Rainbow Gardens, 1425 W. 51 ulica. 
Rezerwacji biletów można dokonać 
bezpośrednio w wyżej wspomnianej 
sali.

W. Muzyka, prez. 
M. Tomas, sekr. prot.

Zebranie Wyborcze 
Oddz. Sobieskiego L.M.
Zebranie wyborcze Oddziału Sobie­

skiego nr 55a Ligi Morskiej w Ame­
ryce odbędzie się we wtorek, 6 listopa­
da, o godz. 7 wiecz. w sali Domu 
Weterana, 4800 S. Wood.

Zaraz po wyborach nastąpi instala­
cja nowego zarządu, a także losowa­
nie książeczek. Ze względu na waż­
ność zebrania wymagana jest na nim 
obecność wszystkich członków.

B. Wilczak, koresp.

Bal Klubu
Wzajemnej Pomocy

Klub Familijny Wzajemnej Pomocy 
urządza doroczny bal w sobotę, 10 
listopada, w sali St. Nicholas, 2701 
N. Narragansett Ave. Początek o 8 
wiecz. Będzie wiele niespodzianek, 
m.in. losowanie indyków.

• Udział w tej zabawie biorą: Klub 
Żukowice Stare z prezesem Romanem 
Płaczkiem, Klub Przybysławice z pre­
zesem Mieczysławem Woźniakiem, 
Tow. Białego Orła z prezeską Ma­
rią Klingier, Tow. Polskich Piłkarzy 
z prezesem Julianem Pęcak.
Za zarząd: — Henry Kocoł, prezes; 
komitet: Bolesław Kocoł, Tadeusz 
Antoniewicz, Jan Szatkowski.

Lipnica Murowana
Jadąc od Brzeska w kierunku No­

wego Sącza, warto zboczyć nieco z 
drogi, by zakosztować widoku Lipnicy 
Murowanej.

Wioska ta, ongiś będąca znanym 
miastem, zachwyca unikalną zabu­
dową architektoniczną. Na niewiel­
kim ryneczku drzemią piękne, drew­
niane domki z typowymi dla tego 
regionu podcieniami. Wiele z tych 
budynków zachowało się dzięki opiece 
i umiłowaniu historii miejscowych 
działaczy społecznych.

Na wiosnę każdego roku organizo- 
wne są tutaj ogromnie barwne kon­
kursy palm, ściągające miłośników 
folkloru z całej Polski. Bo i jest co 
oglądać; niektóre palmy sięgają 
nawet kilkunastu metrów.

I jeszcze jeden obiekt warto zoba­
czyć w Lipnicy Murowanej — drew­
niany kościółek św. Leonarda, sto­
jący w otoczeniu prastarych dębów na 
skraju wioski. Nie ustępuje on war­
tościami artystycznymi i historycz­
nymi słynnemu kościółkowi w Dębnie.

Brzydka Plama
Buffalo, N.Y. (UPI) - Izba Handlo­

wa Buffalo przesłała list protestujący 
przeciwko umieszczaniu w przewo­
dniku turystycznym niepochlebnych 
opisów tego miasta, do jego londyń­
skich wydawców.

Autorzy przewodnika wydanego w 
1977 roku określili Buffalo jako “pa­
skudny nieład położony na jeziorem 
Erie, które jest zbyt zanieczyszczone 
aby zechciały w nim mieszkać zaraz­
ki.”

Michael Von Haag, współwydawca 
“A Money wise Guide to North Ameri­
ca, Canada & Mexico,” poradził Izbie 
aby przed wysyłaniem podobnych 
skarg zechciała zaopatrzyć się w no­
wy, częściowo zmieniony poradnik.

Nowy opis Buffalo brzmi: “Mimo, 
że jest to raczej brzydka plama w 
krajobrazie otaczającym jezioro 
Erie, są ludzie którzy to lubią, może 
dlatego, że jezioro w końcu zostało 
na tyle wyczyszczone, że można w 
nim znów pływać i łapać ryby.”

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol­
skiego do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.

LOS ANGELES. Kenneth 
Bianchi oskarżony o zabójstwo 
pięciu kobiet w Los Angeles 
dostawiony do sądu ze stanu 
Washington gdzie odpowiadał 
za zabójstwo siedmiu innych 
kobiet. (UPI) 

Niepodległość 
Góry Athos 

Święta góra Athos w Grecji wschod­
niej, zamieszkała wyłącznie przez za­
konników w 20 klasztorach (jest ich 
razem ponad 3,000) założonych w r. 
968, jest zależna wyłącznie od pa­
triarchatu ekumenicznego w Istam­
bule i stanowi odrębny obszar auto­
nomiczny.

Przez czas jakiś mnisi żyli w nie­
pokoju, aby w razie przystąpienia 
Grecji do europejskiej wspólnoty go­
spodarczej nie podporządkowano ich 
świętej góry narzuconym prawom. 
Otóż to się nie stanie. Z ulgą przy­
jęli zapewnienie, że żadne europejskie 
zarządzenia nie wpłyną na zmianę 
ich statutu. Góra zachowa niepodle­
głość.

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
W KOLEJNOŚCI 

____ NADAWANIA 
ROBERT LEWANDOWSKI 

Stacja WSBC- 1249 KC 
Codziennie 7 — 8:30 rano 
2 — 3 po poł. w niedziele 

ROBERT LEWANDOWSKI 
■Właściciel________

“UNCLE”HNERY 
CUKIERKA 

SKOCZNA POLSKA 
MUZYKA 

Sobota 8-9 rano i 1-2 po poł. 
WTAQ(1300) 

Niedz. 8-9 rano i 2-3 po poł.
GODZINA SŁONECZNA 

LIDII PUCIŃSKIEJ 
Stacja WEDC 

7 dni w tygodniu 
8:30 — 9:30 rano

CHET GULIŃSKI SHOW 
Stacja WOPA- 1490 KC 

Sobota 12 — 1 
Niedziela 10—1

Stacja WYŁO — 540 KC 
Niedziela 9:30 — 10:30 rano 

CHET GULIŃSKI 
____ d>rr. programów 
“WIADOMOŚCI Z POLSKI 

O POLSCE” 
Właściciel Programu 

MARIAN CZERNIECK1 
Od Pon. do Piątku Od 

4:30 — 5:00 po poł. 
W Sobotę Od 

4:30 — 5:30po poł.
“POLSKA w MUZYCE, 

PIEŚNI i SŁOWIE” 
Stacja WOPA 

Od poniedziałku do piątku 
włącznie 

5 do 5:30 po poł 
ADAM GRZEGORZEWSKI 

Kierownik i Zarządca 
“GŁOS POLONII” 
WOPA -1490 KC 

Codziennie 
od 4:30 po poł. do 6 wiecz. 
W Soboty 4 — 6:30 wiecz.

Pp. Mgr. JÓZEF i SAWA 
MIGAŁOWIE, Właściciele 

“KŁOPOTY SIEKIERKÓW” 
Stacja WOPA - 1490 KC 

w każdy Wtorek, 
Środę, Czwartek i Piątek 

7 — 7:30 wiecz.
Kierownik 

BRONISŁAW ZIELINSKI 
Anonserzy 

PELAGIA i BRONISŁAW 
MROZOWIE

3.

i!

I Do Ogłaszających Się ® 
| w Dzienniku |

Celem usprawnienia pracy i uniknięcia ewentualnych 0 
0 pomyłek w ostatniej chwili z powodu nawału ogłoszeń — 0 
0 uprzejmie prosimy, o ile tylko możliwe — podawać 0 
0 ogłoszenia wcześniej.
0 1. Ogłoszenia handlowe (DISPLAY) w ciągu tygodnia po- 0 
0 winny być dostarczone conajmiej na dwa dni przed dnięm 0 
0 publikacji.
0 Do wydania WEEKENDOWEGO (które wychodzi w. 0 

piątki) — muszą być dostarczone w środę do 11-ej 0 
0 przedpołudniem.

OGŁOSZENIA DROBNE (Classified) są przyjmowane' 0 
codziennie do 1-ej po południu — Na następny dzień 0 
ORAZ SĄ PŁATNE Z GÓRY (o ile nie posiada się innej u 
umowy ze Zgodą).
Do wydania WEEKENDOWEGO są przyjmowane do U 
środy do godziny 4-ej po południu tylko. 0
NEKROLOGI przyjmuje się codziennie (poniedziałek 1 
do piątku) od 7-ej do 7:45 rano na ten sam dzień, Oraz X 
od 8-ej do 3-ej na dzień następny. !

s Mając więc na uwadze zadowolenie naszych klientów 
s oraz jak najlepsze wyniki ich ogłoszeń — liczymy na 
0 łaskawą współpracę.
0 ADMINISTRACJA
0 DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO—ZGODA

NASZ NOWY ADRES 
6100 N. CICERO AVE. • Chicago, !L. 60646 

TELEFON 2864)141
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Begin: 
Żadnych Rozmów z PLO
(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

mów i wzywając członków gabinetu 
do utrzymania takiego stanowiska.

Surowa reprymanda była wyrazem 
troski i zaniepokojenia Izraelczyków 
wobec dyplomatycznych sukcesów 
PLO.

W ostatnich tygodniach Arafat uzy­
skał poparcie kilku państw Europy 
Zachodniej, podczas ostatniego week­
endu został przyjęty w Lizbonie przez 
władze portugalskie.

Arafat przybył do Portugalii bez­
pośrednio z Algieru, gdzie brał udział 
w uroczystościach związanych z 25 
rocznicą uzyskania niepodległości.

Z głębokim żalem zawiadamia­
my, że w niedzielę, dnia 4 listo­
pada 1979 roku, po ciężkiej choro­
bie, zmarł śp.

Jan RychUński
(mąż śp. Anny z Wróblewskich) 
B. Więzień Łagrów Sowieckich, 
Żołnierz Ii-go Polskiego Korpusu, 
długoletni członek i gospodarz Pla­
cówki Nr. 2 SWAP, członek ZNP, 
kochany stryj, ojczym, dziadek i 
pradziadek.

Zwłoki spoczywać będą w za­
kładzie pogrzebowym Kozera Fu­
neral Home, 1718 W. 48-ma ulica.

Bliższe szczegóły o pogrzebie 
podane będą w następnych nekro­
logach.

W ciężkim żalu pogrążeni:
Wanda (Ryszard) Kramscy, Ta­

deusz (Zofia), Czesław (Dorota), 
Zdzisław (Anna) Rychlińscy, bra­
tanice i bratanki; 10 wnucząt, 8 
prawnucząt, wraz z całą rodziną.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja, 
matka nasza, siostra moja, babcia 
i prababcia nasza, śp.

Katarzyna Witek
(z domu Postawa)

po długiej i ciężkiej chorobie, po­
żegnała się z tym światem, opa­
trzona Sw. Sakramentami, dnia 
3-go listopada 1979 roku, o godzinie 
8-ej wieczorem, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 
dnia 6-go listopada, o godzinie 9:30 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 
5735 W. Fullerton Ave. (narożnik 
Mango), do kościoła Sw. Jakuba 
(Msza Sw. o godz. 10-ej), a stam­
tąd na cmentarz Sw. Wojciecha, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Franciszek, mąż; Helena (Wła­
dysław) Gołek, Florentyna Witek, 
Czesław (Janina) i Alicja (Robert) 
Witkowski, córki, syn, zięciowie i 
synowa; Aima Tragarz, siostra; 
Jan Witek, szwagier; oraz wnuki, 
wnuczki, prawnuk i prawnuczka; 
wraz z całą rodziną.
■Pogrzebowi: Poterek.
Telefon 237-6400.

W Algierze szef PLO spotkał się 
z doradcą do spraw bezpieczeństwa 
krajowego U.S. Zbigniewem Brzeziń­
skim.

Jak wiadomo, Washington zobowią­
zał się wobec Izraela do nieuznawa­
nia i nie prowadzenia żadnych rozmów 
z przedstawicielami tej organizacji do 
momentu, kiedy przyznają oni Izrae­
lowi prawo do istnienia.

Podczas wymiany uścisków dłoni, 
Arafat powiedział do Brzezińskiego: 
“Man nadzieję, że nie straci pan za 
to pracy, tak jak Andrew Young”.

Wczoraj minister obrony Izraela, 
Ezer Weizman odleciał do Kairu na 
rozmowy, dotyczące sprzedaży ropy 
naftowej z prezydentem Egiptu An- 
warem Sadatem.

Zgodnie z pokojową rozmową egip- 
sko-izraelską 26 listopada, Izrael ma 
przekazać Egiptowi tereny naftowe 
Alma, położone na pustyni Synajskiej.

Dotychczas nie osiągnięto porozu­
mienia w sprawie ceny za 2 milio­
ny ton ropy, która będzie corocznie 
dostarczana przez Egipt Izraelowi.

Konferencja w Londynie między 
przedstawicielami Izraela, Egiptu i 
Stanów Zjednoczonych dotyczyła spra­
wy przekazania autonomii Arabom 
w okupowanym przez Izrael pasie 
Gazy i na Przedjordanii.

Napad w Lozannie
Lozanna (NYT) — Czterech zama­

skowanych bandytów napadło na 
strażników przewożących pieniądze do 
Unijnego Banku Szwarjcarskiego 
w Lozannie i uszło z łupem przekra­
czającym milion dolarów. Bandyci 
uciekli samochodem zaopatrzonym w 
paryskie tablice rejestracyjne. W 
czasie napadu oddany został tylko 
jeden strzał, ale nikt nie został ran­
ny: kula przeszyła nogawkę spodni 
jednego strażnika.

Wszystkim krewnym i' znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój 
i brat mój, śp.

Stefan Olejnik
Weteran I-ej i Ii-ej Wojny Światowej 
Członek Koła Karpatczyków, nagle 
pożegnał się z tym światem, opa­
trzony św. Sakramentami, dnia 2-go 
listopada 1979 roku, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 
dnia 6-go listopada, o godzinie 8:45 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 
6000 Milwaukee Ave., do kościoła 
św. Konstancji, a stamtąd na cmen­
tarz św. Wojciecha na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkir1 *alu pogrążeni:

Jadwiga (z < nu Drygas), żo­
na; Antoni, brat w Polsce; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Zakład 
Pogrzebowy B.F. Malec i Synowie, 
telefon 774-4100.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
jż najukochańsza matka, babcia i prababcia nasza, śp.

Julia Bartyzel
(z domu Stasiek)

(żona śp. Wojciecha, siostra śp. Anhy G rześko)
Członkini Sodalicji Królowej Różańca Sw. Róża 27; Bractwa Niewiast 
Różańcowych i Tow. Ratunkowe Gminy Borzęcin, po ciężkiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem, opatrzona św. Sakramentami, dnia 3-go 
listopada 1979 roku, o godzinie 8-ej rano, w podeszłym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś od 3-ej po południu do 10 wieczorem 
w zakładzie pogrzebowym Casey-Laskowski, 4540-50 W. Diversey Ave.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 6-go listopada, o godzinie 
8:30 rano z Domu Starców św. Józefa, 2650 N. Ridgeway Ave., Msza 
św. o godzinie 9-ej, po czym zwłoki zostaną pochowane na cmentarzu 
św. Wojciecha na parceli familijnej.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni

Edward (Józefina), Jan (Janina), Józef (Dolores), synowie i synowe; 
Helena (Jan) Stasky, Lorraine (Stanisław) Sabynicz i Eleonora (Ro­
nald) Mullin, córki i zięciowie; oraz wnuki, wnuczki, prawnuki i pra­
wnuczki, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Casey Laskowski, telefon 777-6300.

i, 1979 roku.
i oddanym członkiemDrogi Edmundzie! Byłeś szczeryn 

organizacji, oraz najlepszyr 
Zegnamy Cię z Wielkim żalem —

CZŁONKOWIE STOWARZYSZ 
SAPERÓW W CHICAGO

1

SEABECK, W A. — Dwaj chłopcy, właściciele widocznego na 
zdjęciu psa Dutch, zażądali zwrotu $840 jakie zapłacili za 
psa-strażnika po tym, jak sympatyczny Dutch nie przeszko­
dził złodziejowi w rabunku mienia chłopców. (UPI)

Alfred Kolator

/ Oto Zdarzyło Się...
Było to dawno, bardzo dawno, nie­

wielu już tamte czasy pamięta. Było 
jeszcze przed pierwszą wojną świa­
tową.

Dzieci wiejskie chodziły wtedy na 
katechizację do kościoła parafialne­
go, nazywało się to “chodzić na 
naukę”. Zazwyczaj odbywało się to 
w miesiącu maju. W tym też czasie 
9-cio — 10-cio letnie dzieci były przy­
gotowywane do spowiedzi i pierwszej 
Komunii świętej. Tak jak wszędzie, 
tak było i w Broku nad Bugiem w die­
cezji płockiej. “Naukę” prowadził sam 
proboszcz, ksiądz Koskowski. Staru­
szek to już był, miał chyba z pięć­
dziesiąt lat, łagodny, dobrotliwy, bar­
dzo przez wszystkich łubiany.

Dzieci wiejskie owych czasów rzad­
ko poza swoją wioskę i miasteczko 
parafialne się wydalały, nie były 
bardzo rozgarnięte, ale naturalne, 
choć trochę prymitywne, rzadko też 
które czytać umiało, choć pewne 
modlitwy z książeczki do nabożeństwa 
bezbłędnie czytały, bo modlitwy te 
na pamięć umiały.

Trudną miał z nimi pracę ks. pro­
boszcz, bo trzeba było dzieci zaznajo­
mić z zasadami wiary katolickiej, na­
uczyć katechizmu, a co niektórych 
to nawet służenia do Mszy świętej 
przyuczyć.

Poza zasadami wiary katolickiej 
zaznajamiał ksiądz proboszcze wiej­
ską gromadkę z organizacją kościoła 
katolickiego. Właśnie była okazja, bo 
na bierzmowanie dzieci starszych i 
młodzieży przyjeżdżał biskup z Płocka. 
Co to były za przygotowania na przy­
jęcie biskupa: poprawiono mostek na 
strudze, przez którą miał przejeżdżać 
biskup, rzucono świeżą faszynę na 
drogę (zielone, kłujące krzaki jałow­
ca przysypano ziemią), gdzie po 
deszczach tworzyło się błoto. Pobie­
lono stare domy przy ulicy i przy 
rynku. Rynek umajono zielenią i wy­
sypano żółtym piaskiem i pachnącym 
tatarakiem. Pięknie wtedy Brok 
wyglądał, przecież tu sam biskup 
płocki przyjeżdża.

Młody Kabat organizował banderię 
konną, pan Murawski przyrzekł kilka" 
koni i parobków do banderii. Wszak 
jest dziedzicem dawnej posiadłości 
biskupów płockich. Jeszcze utrzymała 
się tam jedna baszta cała i szczątki 
drugiej z dawnego zamku biskupiego, 
zbudowanego ongiś w widłach Bugu 
i wpadającej doń rzeki Broczysko.

Pod zamkiem były lochy i piwnice, 
opowieści ludowe osnuły je legendą, 
opiewającą wielkość i potęgę bisku­
pów płockich.

Biskup — to ktoś wielki, potężny, 
ale ks. Proboszcz mówi o jeszcze 
większych, jeszcze znakomitszych, o 
arcybiskupach i kardynałach. Poka­
zuje na obrazku kapelusze kardynal­
skie, objaśnia znaczenie kolorów: 
szkarłaty, purpura, ale najważniejszy 
kolor, to żółty z białym, do niego ma 
prawo tylko papież.

Papież! Papież nie mieszka w War­
szawie, ani nawet w Krakowie, pa­
pież mieszka w Rzymie. Gdzie to jest? 
Daleko. Nie w Polsce nawet, a chyba 
gdzieś w połowie drogi do nieba, w 
Italii. I tu nagle ksiądz Koskowski 
zapytuje swoją gromadkę: — A jak 
myślicie, dzieci, czy Polak, na przy­
kład wasz proboszcz, mógłby zostać 
papieżem?

Zapada głuche milczenie, dzieci nie 
wiedzą. Szanują i kochają swego pro­
boszcza, jest dla nich wielkim, znako­
mitych, ale żeby papieżem . . . nie, 
nie wiedzą.

— A mógłby, mógłby — powiada 
uśmiechnięty, dobroduszny proboszcz. 
Kościół katolicki jest zgromadzeniem 
wszystkich wiernych i każdy jego czło­
nek może być powołany na odpowied­
nie stanowisko. W kościele Bożym 
wszyscy są równi i wasz proboszcz 
mógłby zostać powołany nawet na 
papieża. Wasz proboszcz się tam nie 
wybiera, ale mógłby, mógłby . . . 
teoretycznie mógłby.

Tu dzieciom spadł ciężar z serca, 
nie stracą dobrego proboszcza, ale 
pomyśleć, że proboszcz mógłby zo­
stać papieżem i czują się niepomier­
nie z tego dumne.

Jakże by się ucieszył dobry pro­
boszcz, ks. Koskowski w Borku, gdyby 
dożył tej chwili, że ktoś taki jak on, 
ksiądz polski, został wybrany papie­
żem i poszedł aż do Rzymu.

Cieszą się z tego i dawni ucznio­
wie ks. Koskowskiego i powiadają:

— Prawdę mówił ksiądz proboszcz 
Koskowski na nauce katechizacji w 
Broku nad Bugiem, proboszcz z Broku 
mógłby zostać papieżem, jak został 
nim ksiądz kardynał Karol Wojtyła, 
Polak, bo w kościele katolickim wszy­
scy członkowie kongregacji są równi.

Ksiądz kardynał Karol Wojtyła, Po­
lak, został papieżem i niewątpliwie 
przyczyni się do umocnienia naszej 
wiary katolickiej jako papież Jan 
Paweł II i jak nikt inny — uświetnił 
imię Polski.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol­
skiego do milczenia, 
‘‘Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.

DO Pp. POGRZEBOWYCH
NEKROLOGI DO ZAMIESZCZENIA NA TEN SAM DZIEŃ 

(Poniedziałek do Piątku) 
PRZYJMOWANE SĄ OD 7-EJ DO 7:45 RANO

W miarę możliwości prosimy o podawanie nekrologów dzień przed tym 
do godziny 3-ej po południu.

ADMINISTRACJA DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO 
(DZIAŁ NEKROLOGÓW)

NOWY ADRES: 6100 N. Cicero, Chicago, III. 60646 
Telefon 2864)141

Napad Na Ambasadę US 
w Iranie

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

nisterstwo spraw zagranicznych, przez 
duchowieństwo islamskie i przez ugru­
powania polityczne. Napastnicy twier­
dzą, że dokonali napadu za cichą zgo­
dą ayatollaha Khomeiniego, który w 
zeszłym tygodniu zaatakował Stany 
Zjednoczone, dopatrując się w polity­
ce amerykańskiej źródeł wszelkich 
niepowodzeń i kłopotów irańskich.

Gmach ambasady otoczony jest ze 
wszystkich stron przez oddziały poli­
cji irańskiej i “gwardii rewolucyj­
nej”. Zamknięte zostały wszystkie do­
jazdowe ulice, ale — jak do tej 
pory — nic nie wskazuje, aby przed­
stawiciele porządku prawnego zamie­
rzali interweniować. Przeciwnie, przed 
gmachem gromadzą się tysiące mło­
dych “rewolucjonistów”, wznoszą­
cych okrzyki “Śmierć Ameryce, 
śmierć Carterowi!” i “To gniazdo 
szpiegów musi być zamknięte! ”.

“Nasza okupacja gmachu odzwier­
ciedla żądania społeczeństwa. Uczy­
niliśmy to, czego naród chciał. Jak 

«

Odnaleziono 
Dzieło Leonarda 

Da Vinci
Durham, N.C. (UPI) — Dwaj ame­

rykańscy znawcy malarstwa ścien­
nego uważają, że dokonali odkrycia 
długo poszukiwanego obrazu Leo­
narda da Vinci w jednym z pałaców 
florenckich we Włoszech.

Prowadzone w ciągu ostatnich 12 
lat próby mikrofalowe ujawniły 
obecność dzieła wielkiego malarza 
pod namalowanym w 50 lat później 
freskiem Giorgia Vasari.

Praca Leonardo przedstawia szcze­
gółowe szkice do rozpoczętego w 1504 
roku obrazu pt. “Bitwa pod Anghiari”.

Z niewiadomych przyczyn, dzieło 
podziwiane przez innych wielkich 
twórców tych czasów, wśród nich 
Tycjana i Rubensa, ze względu na 
niestosowane przed tern ujęcie rysun­
ku koni w ruchu, nigdy nie zostało 
ukończone.

Leonardo rozpoczął malowanie 
obrazu na zamówienie miasta, które 
chciało uwiecznić doniosłe sceny z 
przeszłości Florencji. “Bitwa pod 
Anghiari” miała przedstawiać zwy­
cięstwo kawalerii florenckiej i oddzia­
łów papieskich nad rycerstwem z 
Mediolanu w 1440 roku.

Odkrywcy dzieła, Travers Newton 
i John Spencer nie są w stanie okre­
ślić jak długi okres czasu trzeba 
będzie poświęcić na odrestaurowanie 
dzieła. Prace rozpoczną się od prze­
niesienia fresku Vasariego na płótno, 
tak aby nie doszło do jego uszkodze­
nia.

W tej samej komnacie rozpoczął 
prace malarskie na podobny temat 
Michelangelo, który również po spo­
rządzeniu szkicu pozostawił pracę nie 
ukończoną, ze względu na brak czasu, 
spowodowanego stałymi zamówienia­
mi papieża Juliusa II.

Wykręty Gestapowca
Kolonia (NYT) — Były gestapo­

wiec, a obecnie burmistrz małego 
miasteczka bawarskiego, 59-letni 
Ernst Heinrichsohn, zasiadający na 
ławie oskarżonych w procesie o zbro­
dnie wojenne, złożył sądowi wykręt­
ne oświadczenie.

Powiedział mianowicie, że nie wie­
dział, co czeka deportowanych Żydów 
i że nie miał przeświadczenia, że 
dzieje się coś niewłaściwego, wobec 
czego zupełnie nie pojmuje nienawi­
ści z jaką się teraz spotyka.

“Żałuję, że działy się takie rzeczy 
i wstydzę się, że tam byłem. Czuję 
się moralnie odpowiedzialny, ale nie 
poczuwam się do odpowiedzialności 
prawnej” — powiedział cynicznie 
oskarżony.

W tym samym procesie sądzony 
jest były szef gestapo w Paryżu 70- 
letni Kurt Lischka i gestapowiec Her­
bert-Martin Hagen.

Najsilniejszy Tajfun
Manila (UPI) — Najsilniejszy tajfun 

obecnego sezonu “Vera” z siłą wi­
chury, dochodzącej do 140 mil na go­
dzinę, uderzył w filipińską wyspę 
Samar i południowo-wschodnią część 
Luzonu, głównej wyspy Filipin.

jt Praca Żeńska 

długo będziemy w ambasadzie, amba­
sada będzie zamknięta” — powiedział 
rzecznik napastników, który wyjaśnił, 
że warunkiem zniesienia okupacji i 
zwolnienia zakładników jest wydanie 
władzom irańskim byłego władcy, sza­
cha Mohammeda Rieza Pahlevi, któ­
ry w szpitalu nowojorskim przeszedł 
operację usunięcia kamieni żółcio­
wych i który poddawany jest kura­
cji antynowotworowej.

O współdziałaniu władz z napastni­
kami świadczy oświadczenie irańskie­
go ministerstwa spraw zagranicz­
nych, opublikowanie przez oficjalną 
agencję prasową Pars: “Gdyby wła­
dze amerykańskie uszanowały uczu­
cia narodu irańskiego i uświadomi­
ły sobie głębię irańskiej rewolucji, 
odmówiłyby przynajmniej byłemu 
szachowi pozwolenia na wjazd do swe­
go kraju i przekazałyby jego majątek 
Iranowi”.

W tym samym duchu demonstrowa­
ło w Nowym Yorku siedmiu studen­
tów irańskich, którzy opanowali Sta­
tuę Wolności i wywiesili transparent 
z napisem potępiającym szacha. Stu­
denci ci zostali aresztowani i osadze­
ni w więzieniu federalnym na Man­
hattanie.

Prezydent Carter konferował wczo­
raj dwa razy z sekretarzem stanu 
Cyrusem Vance i z doradcą do spraw 
bezpieczeństwa kraju Zbigniewem 
Brzezińskim, ale stanowisko najwyż­
szych czynników amerykańskich, na­
cechowane dyplomatyczną ostrożno­
ścią, nie zostało do tej pory sprecy­
zowane.

Tymczasem motloch irański nadal 
pali flagi amerykańskie, nadal panu­
je w gmachu ambasady, nadal trzy­
ma zakładników i wznosi szydercze 
okrzyki: “Khomeini walczy — Car­
ter drży!”.

> Pomoc Domowa

HOUSEKEEPER
Full time. Live-in or go. 

English speaking, responsible house­
keeper. 2 adults. Condominium apt. in 
Lincolnwood. Call Mrs. G.
673-7680________ or________ 674-6750
GOSPODYNI — opieka nad dzieckiem 
9 miesięcznym. Musi mówić po an- 
gielsku. 472-2525.

CHILDCARE
Experienced mature woman to care 
for 1 yr. old girl in Nr. North home 
in Chicago, five days, 8:30 to 6. Must 
speak English. Refs. req. 266-0658 
after 6 P.M. or weekends.

CLEANING LADY
Own transportation, English 
speaking. Call 541-2177. Leave 
name and number.

HOUSEKEEPER LIVE IN 
Child Care.

Experienced. Some knowledge of 
English. Own room, color TV. Private 
bath. No smoking. References.
Salary open. 
___________ 432-4040____________

GENERAL HOUSEWORK
2 days a week. Vicinity Lake Shore 
Drive and Montrose Ave. English 
speaking. 2 adults. Call after 7 P.M. 
_________ 248-5057_________  
GOSPODYNI z zamieszkaniem. Musi 
znać choć trochę angielski. Niles. 
Dzwonić przed 5 po południu i pytać 
o Dolores. 967-1440.

OKOLICA 
PALATINE-BARRINGTON 

Gospodyni z zamieszkaniem. Trzeba 
trochę zaopiekować się dzieckiem. 5 
dni w tygodniu. $100. Wspaniałe wyna­
grodzenie. Darmo pokój i wyżywienie. 
Musi mówić trochę po angielsku. 
DZWONIĆ PO ANGIELSKU: 438-3878

LIVE-IN HOUSEKEEPER
To care for one child, 2 years old. 
Light housekeeping. References re­
quired. Must speak some English. 
Call at office days 782-7141

CLEANING LADY 
Middle of Day 

Hours to Suit Steady 
829-2262

it Praca Żeńska

GAL FRIDAY
Presidents Girl Friday. Accurate 
typing. Pleasant personality. Good 
Co. benefits.

NATIONAL SECURITY BANK 
_____________ 666-9000________  
PANI DO BIURA. 3 dni w tygodniu. 
Polski, angielski, maszynopisanie. 

276-1447

• SALAD LADY/CASHIER
• SANDWICH MAKER h

Full and part time. Male-Female. Excellent hours, wages and benefits. 
885-5104

STOUFFERS
OPENINGS AT WOODFIELD MALL/SCHAUMBURG
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Praca* Praca Żeńska ★ Praca Męska ★ Kontraktorzy

★ Praca Męska

DRUTH PACKAGING CORP.

451-0670

REAL ESTATE

★ Do Wynajęcia

SCHOOL

$320

$ 95

SPRZEDAM lisy 252-8879.

★ Rozmaite

CALL LLOYD

421-7111 * Poszukuje Mieszkania★ Poszukuje Mieszkania

TO OUR ADVERTISERS DO NASZYCH KLIENTÓW

s’:

$198
$130

$ 78 
$150 
$110

4 DUŻE POKOJE, 1 sypialnia. 276- 
8080. Dzwonić w języku angielskim.

CZWÓRKA do wynajęcia na Heleno- 
wie. 252-7250 wieczorem.

Excellent opportunity for ambitious 
hard working young man to learn all 
phases of computer operation from 
the ground up. We’re looking for an 
individual who is not afraid of work 
and is willing to give a little extra 
when necessary. To arrange for an 
interview

PAINTER and wallpaper hanger. Ex­
perience necessary. Full-time posi­
tion. 771-9060 or 456-3782.

WYPOSAŻENIE do damskiej fryzy- 
jemi. 763-5111.

OFFSET PRESSMEN
Experienced on Miehle Favorite and/ 
or Miehle 29 single color presses. 
Permanent days, all benefits. Near 
Loop. Call 9-3. Mr. Hoes.

427-3537

OFFICE GIRL
NEEDED AT ONCE 

FULL TIME-MUST TYPE 
AND SPEAK POLISH AND ENGLISH 

EXCELLENT WAGE 
AND WORKING CONDITIONS 

973-7070

CALL PAT BANAS 
943-6040

9 rooms, $500 per month. 
Plus utilities. Location: 
HANOVER PARK 
Call After 5 P.M.

889-1824

DATA PROCESSING 
TRAINEE

00 AUTOMATYCZNYCH 
MASZYN B & S & INDEX 

Ustawiacze i operatorzy 
Muszą mieć doświadczenie. 
Najwyższe wynagrodzenie 
Dodkonale niejsce pracy.

COMPLETE SCREW PRODUCT 
' 7116 W.Touhy 

631-7020

RECEPTIONIST/TYPIST
PART TIME 

For Congenial Office 
INQUIRIES ASK FOR JULIE 

279-4544

TRUCKERS OWNER 
OPERATORS WANTED 

Late Model, 3 axle tractors. 
Midwest and West Coast runs. 
Steady plus benefits. Call 1-800- 
525-9860 ask for Ralph or Rick.

WYSYŁKA I PAKOWANIE 
Potrzebny doświadczony pra­
cownik do wysyłki i pakowania 
(shipping-receiving). Najwyższe 
wynagrodzenie. 973-7070 
Musi mówić po polsku i angielsku

DOM DO WYNAJĘCIA 
2700 Północ 2400 Zachód 

7 pokojowy, 3 lub 4 sypialnie. 2 pełne 
łazienki. Basement. Gazowe ogrze­
wanie na gorącą wodę. $300 na mie­
siąc. Lokator opłaca światło i ogrze­
wanie. Zgłaszać się do: 
WILLIAM JOHNSON REALTOR 

5860 W. Higgins Rd.
736-2012

APPLICANTS NEEDED 
AS CORRECTIONAL 

OFFICERS
At Cook County Jail

Must be 2145 years of age in good 
physical condition and have a high 
school diploma or equivalent certifi­
cate. Applicants will be carefully 
screened through various tests to de­
termine suitability for certification, 
candidates apply at the Cook County 
Police and Corrections Merit Board 
office, 159 N. Dearborn St., Room 425, 

Chicago, Illinois

POLEWANIE DACHÓW gorącym 
asfaltem. Łatanie, wygładzanie 
od 1 do 6 warstw. Dział dachów 
powiekrzył się. Teraz jesteśmy w 
stanie wykonywać różnego rodza­
ju dachy, włącznie z gorącym 
asfaltem. 220 funtowe asfaltowe 
‘shingles”. I 90 funtowe “roli” 

dachy. Zawsze dobra robota i 
dobra cena.
GENERAL CONTRACTING CO. 

4146 W. Armitage 
278-1525

DO DEKOROWANIA TORTÓW
Piekarz z pierwszej ręki. Do piekarni 
detalicznej. Zgłaszać się osobiście.

Lub Dzwonić 
652-7100

FINGERHUT BAKERY 
5537 W. Cermak • Cicero

HANDYMAN — 
JANITORIAL WORK

And delivery with company station 
wagon. Must have drivers license. 
Must speak English. Steady job.

KOTLER PICTURE FRAME CO.
300 N. Oakley 6664050

Przyjmę Kobiety 
Do Sprzątania 

Praca dzienna. Zgłoszenia osobiście. 
4262 W. IRVING PARK RD.

Od 6 Wieczorem do 8 Wieczorem

DIETARY 
AIDES

8 POKOI 
Okolica 

Western i Diversey 
Dzwonić 736-2012

JANITORIAL
Cleaning position available in retail 
store. Need a thorough, dependable 
person to vacuum, dust, etc. Ideal job 
for a student. Call Arne, 831-5180

MISTIQUE FASHIONS
171 Skokie Valley Rd., Highland Park

An Equal Opportunity Employer

s: 

y 
y

AUTOMATIC B & S INDEX 
Screw Machine Men. Set Up & Operate, 

must be experienced. 
Top wages, Benefits. 

Great Shop to work in.
COMPLETE SCREW PRODUCT 

7116 W. Touhy 
631-7020Electronic Technician

Qualified to diagnose & repair audio 
phile equipment. Firm understanding 
of Audio & R. F. circuitry a must. 
Salary commensurate with experi­
ence. Must speak English.

Electronic Engineers, Inc. 
1639 W. Evergreen

Chicago______ _____227-2600

AUTOMATIC STAMPING 
MACHINE OPERATOR 

Will train. Must speak English. 
OVERTIME AVAILABLE.

Full company benefits. 
PRECISION FORMING & 

STAMPING CO.
1733 W. Fullerton Ave., Chicago 
Call Stanley—Days—327-6868 

Nights—622-2119 

GENERAL OFFICE
(2 PERSON OFFICE) 

Billing, filing, general office duties. 
Average typing, good spelling. Must 
be steady and reliable. Call M-F 

664-3628

Janitor/Maintenance
Full time, steady job for reliable 
healthy worker, all inside cleaning 
& outside cleaning. Mon.-Fri., 10 
A.M. to 6:30 P.M..

South Central Bank
Mr. Beverlin — 421-7100

PERSONNEL- 
CLERK-PAYROLL 

Chemical manufacturer needs 
person for busy personnel depart­
ment to do payroll combined w/ 
personnel functions assisting per­
sonnel manager in all phases of 
personnel along w/ payroll func­
tions. Good opportunity. Excellent 
benefit package. All replies con­
fidential.

BOX NO. 013
POLISH DAILY ZGODA 
225 W. Washington 
Chicago, IL 60606 JANITOR, RESIDENT 

Prestigious near North eleva­
tor bldg. No parking. Gas 
fired, vacuum pump heating 
system. One-man, full-time 
bldg. Prefer married. Must be 
mature, experienced, with 
own hand tools. Positively 
best references. Start mid 
November. Rent-free 2 bed­
room apartment. Rarely 
available permanent profes­
sional career opportunity, if 
you qualify. Interview by ap­
pointment only: Mr. Borak 
2364877.

ZATRUDNIMY 
OD ZARAZ

ABELL-HOWE FABRYKANT 
KRANÓW SUWNICOWYCH

Ma otwarcia dla fabrykatorów 
stali budowlanej (structural) 
Pełen etat. Musi umieć czytać 
rysunki techniczne.
MUSI MOWIC PO ANGIELSKU 
Stała praca. Dobre warunki 
pracy. Blisko miejskiej komuni­
kacji.
Zgłaszać się osobiście lub dzwonić do

ABELL HOWE CO.
7747 VAN BUREN 
FOREST PARK 

366-4800

PHOTOSTAT
Standard Studios is opening new loca­
tion and needs: PHOTOSTAT MANAGER, 
P.M.T. OPERATORS, PHOTOSTAT 

OPERATORS, COPY CAMERAMAN
Apply at 21 E. Hubbard, 1st Fl. Chgo. 
Or caD 944-5300—STANDARD STUDIOS

Excellent Full Time Opportunity in Modern 
Progressive Steel Warehouse

Experience in warehouse machinery helpful but we will 
train the right applicant.

EXCELLENT CONDITIONS—FULL BENEFITS 
For Interview Call

GENERAL OFFICE
Good oppty. for alert person 
w/good office skills, including 
bookkeeping, typing, recep­
tion & a good figure aptitude. 
Excell, salary & benefits.

243-3505

CENY WZRASTAJĄ 
NAJLEPSZA OSZCZĘDNOŚĆ 

TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE 
Jako fachowcy wykonamy każdą 
małą czy dużą naprawę we­
wnątrz czy zewnątrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— zanim się rozpocznie pośpiech. 
Również w Nagłych Wypadkach 
General Contracting Co.

4146 W. Armitage 
278-1525

I

:: :: 
::

SALESMEN
WHOLESALE DISTRIBUTOR. 

FULLTIME 
MUST BE EXPERIENCED 

MUST SPEAK POLISH 
AND ENGLISH 

TOP WAGES 
973-7070

Supervisors and 
Steel Warehouse Persons 

2nd and 3rd Shifts

JANITORIAL/FIELD MANAGER SUPERVISOR
Andy Frain maintenance is currently accepting applications for the 
position of Field Manager Supervisor. Responsibilities of this position 
will involve the day to day supervision of various job locations, client 
contact and facility inspections. The individual selected for this position 
must be thoroughly experienced in all phases of the janitorial field, have 
previous supervisory experience, speak both Polish and Engish and can 
be licensed to drive. For more information, apply in person

ANDY FRAIN MAINTENANCE
1221 N. LaSALLE CHICAGO

Equal Opportunity Em ploy her M/F

MĘZCZYZNA
Do Tynkowania

Z Doświadczeniem 
Doskonałe wynagrodzenie. 
Stała praca na cały rok.

VILLA CONSTRUCTION 
5433 W. Addison 777-2110

Secretary
For 2 vice presidents in sales. 
Light S/H. Excellent hospitali­
zation, dental and pension plan.

Near North Side

COLLECTION/ 
COMMERCIAL

NAT’L. CHEMICAL FIRM LO­
CATED IN FRANLKIN PARK IS 
EXPANDING ITS COLLECTION 
DEPT. & IS SEEKING AN INDIVI­
DUAL FOR A PERMANENT FULL 
TIME POSITION.
WE NEED A. SELF STARTER W/ 
MINIMAL EXPERIENCE WHO 
WANTS TO LEARN & GROW.

FOR APPT. CALL PERSONNEL
455-8400

SCREW MACHINE
Set-up & operate Browne & Sharpe 
automatic screw machines. Days + 
overtime + incentive. Good company 
benefits. Air conditioned plant. Apply 
in person to: Deltrol Fluid Products, 
Grant & 30th Ave., Bellwood, 11., next 
to the water tower, 547-0500.

Equal Opportunity Employer M/F

MĘŻCZYZNA MOŻE
BYĆ MAŁŻEŃSTWO 

do pracy koło budynków. Z 
mieszkaniem lub bez. Dobra 
zapłata.

256-7041

SALES
Florida Developer 

Land. 
Sales People. 

For New Office In

HOMEWOOD 
$250 weekly draw against 

commissions if qualify. 
Steady flow of prime leads. 

Press appointments. 
Management Opportunities 

Available. 
Hospitalization. 

Major Medical, Dental, 
Life Insurance.

Call Mort Pluda 
at: (312) 799-0800 

PALM COAST 
INC.

Subsidiary of 
I.T.T. COMMUNITY 

DEVELOPMENT 
CORPORATION 

George R. Laipple 
Registered 

Real Estate Broker
Equal Opportunity Employer M/F

QUALITY CONTROL 
TECHNICIAN

Good opportunity w/ growing com­
pany.

279-4544
ASK FOR GEORGE

TOOL MAKERS
Experienced all round tool maker 
who likes variety and challenge to 
work in tools, jigs and fixtures. Ex­
cellent opportunity. Good pay and 
benefits. Apply in person or call: 

763-6060
WEN PRODUCTS

5810 Northwest Highway

BARTENDERS
Noon & evening shifts. Excell, 
salary & fringe benefits. Hosp. & 
insurance.

Call Moe after 12 Noon

PARK RIDGE 
COUNTRY CLUB

823-3101
Closed Mondays

The Four Seasons Nursing Center of 
Westmont has full time openings for 
Dietary Aides, for hardworking indi­
viduals. Four Seasons has an excel­
lent benefit package and modern 
facilities.

CALL 971-2645
Mrs. Fate, Exec. Housekeeper

MAINTENANCE 
PERSON

Need person to do various 
maintenance responsibilities in 
chemical environment. Elec­
trical, plumbing, carpenter, 
welding. All around factory 
responsibilities, including, good 
benefit pkg.

For Aoot. Call 
John Polka 

455-8400

CENTRAL FURNITURE 
1348 MILWAUKEE

Polskie Kierownictwo 
Zawiadamia, Że

W OKRESIE JESIENNYM 
CENY MEBLI “APPLIANCES” 

ZOSTAŁY ZNIŻONE 
OTO PARĘ PRZYKŁADÓW TEGO, 

ILE OSZCZĘDZICIE 
Korzystając z Tych Taniości.

Komplet mebli do bawialni włączając
lampy ze stolikami..................

Komplety mebli do sypialni..... 
Łóżko piętrowe “bunk ” lub

“Hollywood”.............................
Kanapa i fotel...............................
Kanapa rozkładana do spania...

(polska wersalka)
Telewizja kolorowa......................
Komplety mebli do kuchni: stół,

i cztery krzesła ‘dinette set’... 
Kuchnie gazowe (gas ranges)... 
Lodówki lub zamrażacze

(freezers).................................. $220
Z 6-ciu sztuk stylowe komplety

do jadalni.................................. $399
Materace z podstawą sprężynową

pełnego rozmiaru.....................  $ 95
Niemieckie szafkowe ‘stereotype 

players” (patefon-radio- 
magnetofon z kominkiem).... $420 

Łatwe spłaty. Mówimy po polsku.
Otwarte w Poniedziałki, Czwartki i 
Piątki do 9 wieczór; we Wtorki, Środy 
i Soboty do 6 wieczór; w Niedziele od 
12 do 5 po południu.
Zgłaszajcie się do polskiego kierownika 
p. WIKTORA KOSMACZEWSKIEGO

Tel. 486-7838

DACHY
Z ROBIMY DACHY NA GORĄCO I Z 
g ZIMNO ORAZ “SHINGLES” I F 
J ROŻNE NAPRAWY DACHÓW. F 
F OBLICZENIA ZA DARMO Z 1 
9 GWARANCJĄ NA 15 LAT 0
F ORBIT ROOFING. F 
F Dzwonić Przez Całą Dobę: F 
! 772-5908 lub 772-6850*

Call Mr. Johnson
897-6950

for confidential interview

OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 
PRZYJMUJE SIE W ŚRODĘ DO 4-EJ PO POŁUDNIU 

PON., WTOREK, ŚRODA NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

Wszystkie Drobne Classified 
Ogłoszenia Są Płatne z Góry 

O Ile Nie Posiada Innej Umowy z 
DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM

PRACA DO OBJĘCIA
DLA DOŚWIADCZONEGO 

TOKARZA 
Musi być w stanie ustawiać swoje 
maszyny. Dobre wynagrodzenie i 
świadczenia.

G. F. L. MACHINE 
1008 Famuelson Rd. 
Rockford, Illinois 

(815) 226-0520

DEADLINE FOR WEEK-END EDITION 
IS WEDNESDAY 4 P.M.

MON., TUES., WED., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS 
ARE PAYABLE IN ADVANCE 

Unless Other Terms Are Established With 
POLISH DAILY ZGODA

PRZYJME na mieszkanie dwie osobv. 
7600 N. i 1400 W. 743-0637 wieczorem.
CENTRAL - DIVERSEY. 4 pokoje 
$195, 745-0244 po 6:30.

BUS DRIVERS
Part Time 
Apply at:

PROVISO AREA 
Exceptional Children 

1000 W. Van Buren St.
Maywood 

450-2124 
Mrs. Wright

Retired Stationary 
Engineer

Requires person with HVAC 
expierence. Work with the 
leader in automated environ­
mental control systems.

THYSSEN
Ask for Tom Crabb

4300 zachód 2500 północ
6 pokoi, 3 sypialnie. Wykończenia z 
drzewa dębowego. Kominek. $300. mie­
sięcznie plus ogrzewanie. Do objęcia 
od 1 listopada. 644-3219 pomiędzy 
12-4:30 lub 384-5911 po 6 po południu.
4 POKOJOWE mieszkanie. 588-8635.

i **♦ **♦ »'♦ *’♦ ♦*<♦ **♦ **♦ ♦*♦ *'♦ ♦*• »'♦ ♦ j '♦

EMERYTKA W POWAŻNYM WIEKU |
Bez nałogów. Poszukuje 3 lub 4 pokoje, czyste, dobrze | 
ogrzewane na pierwszym piętrze w okolicy Jefferson Park 3 
Jak najbliżej kolejki i zakupów.

ZAPŁACĘ DOBRĄ RYNKOWĄ CENĘ
Pisać:

MRS. J. RYBSKI 
4623 N. Chester St., Chicago, IL 

DZWONIĆ 625-0194

SUPERVISOR & JANITORS
Wheaton office building
Full time nights or days 
Public transportation 
Must speak English 

_______ Mr. Bucik 733-4351_______
POTRZEBNE KOBIETY 

DO LEKKIEGO MONTAŻU 
WFABRYCE 

Blisko Armitage i Ashland 
RESOURCE INDUSTRIES CORP. 

1907 N. Mandell 
227-1626

Immediate Openings In California

MOLD MAKERS
Our new tooling department has openings for Class A mold makers. This
is a permanent career opportunity with a well established leader in injec­
tion molding industry. Very competitive wages, good working conditions 
and excellent benefits including paid major medical, dental and profit 
sharing and employee incentive program. Please write or call 

PERSONNEL DEPARTMENT 714/546-4460

CiMCO
265 BRIGGS

Costa Mesa, California 92626
Equal Opportunity Employer

OWNER/OPERATORS
D.O.T. qualified with tandem axle tractor for piggy back operation. 
Pick up and delivery within a 400 mile radius. Chicago-based, excellent 
pay package. 312-226-7828

PRZEZ WŁAŚCICIELA
3 sypialniowy murowany ranch. Ga­
raż na 2 auta. Natychmiastowe obję­
cie. 74th i Campbell. W średniej $30-tce. 

471-2138
Dzwoniąc proszę mówić po angielsku.

HARLEM AND IRVING
Nowszy, murowany ranch z 3-ma 
sypialniami. Duża kuchnia. PEŁ­
NY Basement. Garaż na 2% auta. 
WYGODNA lokacja.........$82,900
PORTLAND REALTY
Proszę Dzwonić Po Angielsku: 

792-3090

5 POKOI do wynajęcia. Okolica Pula- 
ski i Milwaukee. 685-4247.__________
5% POKOI. Okolica Kostner i Bel- 
mont. 252-4302.____________________
ZAOSZCZĘDŹCIE pieniądze na czyn­
szu za 2-sypialniowe mieszkanie na 
północno-wschodniej stronie w Chi­
cago. Opieka nad 4-mieszkaniowym 
budynkiem apartamentowym. Musi 
mówić po angielsku. 989-8118 wieczo­
rem.
3-ROOM apartment. December 1st. 
4400 W.-2900 N. 685-1453.

SHINGLERS. Experienced. 283-7675. 

POTRZEBNY pracownik do cięcia 
blachy w warsztacie maszyn. Metal- 
man Co. 652-2575.
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Nowe Przepisy w Sprawie 
Wstrzymania Dopływu Opału

Firmy zapewniające właścicielom 
domów opał będą napotykać w ciągu 
nadchodzącej zimy na większe trud­
ności niż przed tym, jeśli będą chcia- 
ły wstrzymać dopływ gazu lub in­
nych środków opalowych, niemniei 
będzie to możliwe.

Stanowa komisja handlu w Illinois 
zatwierdziła nowe wytyczne w tym 
względzie. Komisja działała tu pod 
naciskiem różnego rodzaju ugrupo­
wań, reprezentujących starszych wie­
kiem obywateli oraz innych użytkow­
ników firm zapewniających opał. 
Ugrupowania te wystąpiły z żąda­
niem, by władze wprowadziły pewne 
ograniczenia w zakresie przywilejów 
firm usługowych, które wstrzymywa­
ły poprzednio dopływ opału do do­
mów tych klientów, którzy zalegali 
z opłatą.

Organizacje obywatelskie wystąpi­
ły z argumentem, stwierdzającym, że 
wzrastające koszta paliwa stanowią 
poważny ciężar finansowy dla ubo­
giej ludności. W wielu wypadkach 
ubodzy obywatele postawieni są przed 
dylematem: “albo jeść albo też ogrze­
wać mieszkania.”

Komisja nie zatwierdziła w pełni 
żądań postawionych przez ugrupowa­
nia obywateli, lecz ustanowiła prze­
pisy, na podstawie których firmy 
zapewniające opał będą napotykać

na większe trudności przy zamiarze 
wstrzymania dopływu paliwa.

Zgodnie z nowymi przepisami 
przedsiębiorstwa Peoples Gas Co. i 
Commonwealth Edison Co. w Chicago 
uprawnione są do wstrzymania do­
pływu prądu lub gazu do ogrzewania 
w wypadku tych klientów, którzy za­
legają poważnie z opłatami.

Istnieje tu jednakże jeden warunek, 
przedsiębiorstwa te muszą wstrzy­
mać się z tym krokiem w wypadku, 
jeśli krajowe biuro meteorologiczne 
przewiduje temperaturę 32 stopni lub 
niższą — w ciągu najlbliższych 24 
godzin.

W wypadku zaś, jeśli krajowe biuro 
meteorologiczne przewiduje na na­
stępny dzień temperaturę powyżej 32 
stopni F, wówczas — nawet w przy­
padku, jeśli danego dnia temperatura 
nie przekroczyła stopnia zamarzenia, 
firmy zapewniające usługi w dziedzi­
nie opału będą uprawnione do wstrzy­
mania go, oczywiście — w wypadku 
użytkowników, zalegają poważnie z 
opłatami.

W wypadku uniknięcia wstrzyma­
nia dopływu gazu lub prądu elek., 
w dniu gdy temperatura wynosi wię­
cej, niż 32 stopnie, klient musi zobo­
wiązać się do uiszczenia zaległych 
opłat w ciągu najbliższych 12 miesię­
cy.

Spadek Zainteresowania 
Nauką Języków Obcych

W czasie spotkania emerytowa­
nych nauczycieli języków obcych, su­
perintendent stanowego Wydziału 
Szkolnictwa, Joseph Cronin zaapelo­
wał o rozszerzenie programu naucza­
nia języków obcych w szkołach na te­
renie stanu. Jak jednak wynika z dy­
skusji nad tym zagadnieniem sprawa 
nie wygląda wcale tak prosto. Są dwie 
przyczyny dla jakich kierownictwa 
szkól bronią się przed wprowadza­
niem do programów nauczania no­
wych przedmiotów, w tym wypadku 
języków obcych. Pierwszym powo­
dem są napięte rozkłady zajęć w 
związku z czym trudno jest znaleźć 
czas na umieszczenie nowych, dodat­
kowych godzin lekcyjnych bez uszczerb­
ku dla przedmiotów będących w pro­
gramach. Również potrzebne by były 
dodatkowe pieniądze na opłacenie no­
wych nauczycieli. Niektóre ze szkół 
znajdujących się w dzielnicach zwar­
tych etnicznie zmuszone były wpro­
wadzić język danej grupy etnicznej 
kosztem skasowania np. lekcji łaciny. 
W okręgu szkolnym 207 myśli się o 
zaniechaniu nauki języka rosyjskie­
go, żeby móc wprowadzić naukę ję­
zyków ojczystych uczniów z tego 
okręgu.

6-letni Chłopiec 
Zastrzelił 

4-letniego Brata
Tragiczny wypadek wydarzył się w 

Michigan City, gdzie 6-letni chłopiec 
zastrzelił swojego młodszego brata, 
Todda Childress’a 22-kalibrowym pi­
stoletem znalezionym pod kanapą.

Dziecko po przewiezieniu do szpita­
la zmarło. 

Kierownictwo szkół w pełni docenia 
potrzebę nauki języków obcych roz­
wijającą umyslowość młodzieży, ale 
nie widzi dróg wyjścia w obecnym 
stanie sytuacji.

Drugim, nie mniej ważnym powo­
dem, który wpływa hamująco na roz­
wój nauki języków jest brak zainte­
resowania ze strony młodzieży. Jak 
wykazują badania opinii uczniów w 
zainteresowaniu kontynuacji lub 
wprowadzenia lekcji z zakresu języ­
ków obcych, liczba chętnych maleje 
wprost zastraszająco. W samym 
tylko okręgu 202 z terenu Evanston 
liczba uczniów pobierających naukę 
języków obcych spadła z 2,039 trzy 
lata temu do 1,786 w roku bieżącym.

Przyczyny spadku zainteresowania 
językami obcymi wśród młodzieży na 
pewno są złożone ale ogromną rolę 
w tym stanie rzeczy odgrywa, jak 
podkreśliła dyrektorka okręgu 201 w 
Cicero, Helen Capdevielle, zaprzesta­
nie praktyki brania pod uwagę zali­
czonych punktów za język obcy przy 
rekrutacji nowych słuchaczy przez 
większość uniwersytetów i kolegiów.

Zniechęcą to wielu chętnych, którzy 
muszą wybrać inny, mniej może 
przez nich łubiany, ale pomagający 
w dostaniu się na studia wyższe, 
przedmiot.

Superintendent okręgu 205 z Thorn­
ton w podsumowaniu dyskusji powie­
dział, że nie widzi dróg prowadzących 
do poprawy obecnej sytuacji, lecz 
przeciwnie z jego obserwacji wynika, 
że spadek zainteresowania nauką ję­
zyków obcych wśród młodzieży jest 
zjawiskiem nie tylko stanowym ale 
ogólnokrajowym i że niestety chęt­
nych do nauki będzie jeszcze mniej.

NOWY YORK. — Pracownicy Giełdy nowojorskiej mieli trud­
ności z dotarciem do pracy z powodu zablokowania przejść 
przez demonstrujących przeciwników wykorzystania energii 
atomowej. (UPI)

LISBON A. — Młoda dziewczyna w otoczeniu sympatyków do 
uchyleniu wyroku skazującego za poddanie się zabiegowi przer­
wania ciąży. (UPI)
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Odszkodowanie w Wys. $12,000 
Dla Asystenta Prokuratora

Komitet finansowy Rady Powiato­
wej przyznał w czwartek odszkodowa­
nie w wysokości $12,000 (w ramach 
ubezpieczenia workmen’s compensa­
tion) — asystentowi prokuratora sta­
nowego, który doznał uszkodzenia ra­
mienia w wyniku zasłabnięcia, jakie­
mu uległ oglądając film szkoleniowy 
na temat zbrodniczości.

Odszkodowanie przyznane zostało 
30-letniemu Phillipowi MitchelTowi, 
prokuratorowi w sprawach karnych, 
działającemu w Daley Center, w są­
dzie, któremu przewodniczy sędzia 
Robert Massey,

W czasie przesłuchań prowadzonych 
przez Komitet finansowy Rady pow. 
Cook, dwóch członków rady, Harold 
Tyrrell i Carl Hansen (obaj republi­
kanie z przedmieść), sprzeciwiali się 
przyznaniu odszkodowania. Tyrrell 
oświadczył, iż niektóre odszkodowa­
nia przyznawane przez Illinois In­
dustrial Commission, która opowie- 
dzialna jest za decyzję w tej materii, 
są po prostu “niemoralne”.

Przed kilku laty Rada zatwierdziła 
przyznanie dwóch odszkodowań w wy­

sokości po blisko $6,000 każda — dwom 
asystentom prokuratora, którzy do­
znali obrażeń dłoni... grając w piłkę 
metową. Komisja uznała, że doznane 
obrażenia miały jakieś powiązania 
z wykonywanymi przez nich czynno­
ściami zawodowymi.

Odszkodowanie przyznane przez ko­
mitet finansowy Rady, który zatwier­
dził podjętą decyzję w czwartek, musi 
być jeszcze aprobowane przez Radę 
Powiatową, co nastąpi w dniu dzi­
siejszym. Obrażenia, jakich miał 
doznać Mitchell, zaistniały w czasie 
szkoleniowej dla prokuratorów, odby­
tej w październiku 1977 r. na Uniw. 
Northwestern.

W momencie, gdy pokazano zdjęcia 
miejsc popełnionych zbroni — dwóch 
prokuratorów zasłabło i poczęło wy­
miotować. Mitchell zaś stracił przy­
tomność i spadl na dół z kilku stopni 
schodów.

Leonard Foster, szef działu od­
szkodowań dla pracowników w biurze 
prokuratora stanowego, oświadczył, 
że Mitchell uszkodził sobie ramię. 
Foster powiedział, że Mitchell żądał 
odszkodowania w wysokośźci $17,000.

Kolegium Konserwacji Zabytków 
Powstanie w Mt. Carroll

Kompleks budynków Kolegium Shi- 
mer w Mt. Carroll w powiecie Carroll 
został sprzedany za sumę $170,000.

Nabywcą jest grupa mieszkańców 
z Mt. Carroll z miejscowym biznes­
menem Ralphem Kennedy na czele.

Są oni członkami organizacji nie­
dochodowej Restoriation College As­
sociation, która planuje założyć szkołę 
specjalizującą się w konserwacji za­
bytków historycznych i architekto­
nicznych.

Byłe Kolegium Shimer istniejące od 
126 lat i specjalizujące się w sztu­
kach wyzwolonych zamknęło swoje 
podwoje w Mt. Carroll z początkiem 
tego roku przenosząc się do mniejszej 
siedziby w Waukegan.

Nie było ono bowiem w stanie utrzy­
mać tak dużych pomieszczeń szkol­
nych i posiadając w związku z tym 
długi na sumę $650 tysięcy.

Dawne budynki szkolne Kolegium 
Shimer zostały ostatecznie sprzedane 
za bardzo niską sumę $170,000, mimo 
że nieruchomość wyceniona została

wcześniej na wartość $4 milionów.
Jeszcze na początku tego roku cena 

wywoławcza wynosiła $2.2 miliona.
Z braku jednak innych ofert poza 

zgłoszoną ofertą przez grupę mie­
szkańców Mt. Carroll na aukcji pu­
blicznej w dniu 16 października do­
konano pierwszego etapu tranzakcji 
handlowej z przedstawicielami Re­
storiation College Association.

Ostateczny akt sprzedaży został 
podpisany w banku National w Mt. 
Carroll w miniony wtorek. Nabywcy 
nieruchomości oświadczyli fotorepor­
terom, że byli przygotowani na za­
płacenie każdej ceny w granicach do 
$700,000, ponieważ jednak nie było 
innych poważnych nabywców udało 
się im zakupić cenną nieruchomość 
za pierwszą proponowaną przez nich 
ofertę na sumę $170,000.

Zajęcia w nowym kolegium roz-' 
poczną się prawdopodobnie we wrze­
śniu roku następnego, do tego czasu 
jednak towarzystwo potrzebuje sumę 
co najmniej $100,000.

35,000 Pracowników 
Firmy Harvester Na Strajku

W wyniku załamania się rozmów 
prowadzonych pomiędzy związkiem 
zawodowym grupującym pracowni­
ków należących do United Auto Work­
ers, a firmą International Harvester 
— przedsiębiorstwem wyrabiającym 
różnego rodzaju maszyny rolnicze 
oraz ciężarówki — ponad 35,000 pra­
cowników w skali krajowej wyszło w 
czwartek na strajk.

Już w południe przy bramach fa­
bryk Harvestera pojawiły się pikiety. 
Głównie — w stanie Illinois oraz oko­
licznych stanach.

Strajkujący robotnicy dołączyli do 
30,000 pracowników firmy Caterpillar 
Tractor Co., znajdujących się już 
przed tym na strajku. Firma wyrabia 
traktory i inne maszyny rolnicze, 
Caterpillar, posiada swe zakłady w 
pięciu stanach, w tym również w 
Illinois. W zakładach znajdujących

Prezydent Edison 
Wyróżniony

Prezydent kompanii Common­
wealth Edison otrzyma nagrodę 1979 
Mother Cabrini za pomoc niesioną 
organizacjom społecznym i dobro­
czynnym. Nagroda zostanie wręczo­
na na dorocznym bankiecie szpitala 
Columbus-Cuneo-Cabrini, który odbę­
dzie się 8 grudnia w Palmer House. 

się w południowym rejonie stanu, w 
Peorii, strajkuje od 1 października 
23,400 robotników należących do 
związku zawodowego UAW.

W Chicago wyszło na strajk 6,826 
robotników Harvestera należących do 
związku zawodowego United Auto 
Workers. W południowym rejonie sta­
nu Illinois zastrajkowało 7,770 dal­
szych robotników tej samej firmy. 
Strajkiem objęte są również zakłady 
Harvestera w nastp. stanach: Ohio, 
Kentucky, Indiana, Tennessee, Min­
nesota, Kansas, Texas i Georgia.

Przeciętne wynagrodzenie pracow­
ników Harvestera wynosi $9.21 na go­
dzinę. Przeciętne roczne uposażenie 
wynosi $17,972, włączając w to nadgo­
dziny i specjalny dodatek za zmianę 
nocną.

Rzecznik przedsiębiorstwa oświad­
czył, że poczyniono pewien postęp 
w rozmowach w zakresie problemów 
natury ekonomicznej, negocjacje 
utknęły' jednakże w martwym punk­
cie w momencie, gdy rozmowy obję­
ły zagadnienie proponowanych zmian 
zbiorowej w umowie pracy. Związek 
zawodowy dąży do wprowadzenia 
do umowy pewnych warunków, jakie 
zawarte są w podobnych kontraktach 
obowiązujących pracowników zrze­
szonych w UAW, jak np. regularnie 
przydzielane nadgodziny itp.

Przedmieścia Wystąpiły Na Drogę 
Sądową w Sprawie Podatku RTA
W związku ze sprawą podwyższenia 

od 1 listopada podatku od sprzedaży, 
miejscowości podmiejskie na terenie 
pow. Cook — Arlington Heights, 
Evanston, Northfield i Palatine — 
wniosły w piątek sprawę w federal­
nym Sądzie Okręgowym, stawiając 
zarzut, iż podwyżka ta pozbawiona 
jest podstaw prawnych, albowiem, 
stopa podatkowa na terenie powiatu 
Cook jest wyższa, aniżeli na terenie 
pięciu przyległych powiatów.

Wniesiona do sądu sprawa, przy­
dzielona sędziemu federalnemu Sądu 
Okręgowego, Prentice H. Mar- 
shall’owi, domaga się wstrzymania 
wprowadzenia w życie podatku, wysu­
wając jednocześnie żądanie, by sąd 
nakazał zablokowanie akcji groma­
dzenia funduszów wpływających z 
podwyżki podatku, a przeznaczonych 
dla RTA. Przywilej korzystania z tych 
funduszów, przyznany został niedaw­
no RTA przez legislaturę stanową.

Jak stwierdza dalej wniesiona do 
sądu sprawa, podatek ten jest po­
zbawiony podstaw prawnych z tego 
względu, że przewiduje podwyżkę 1% 
na terenie powiatu Ćook, zaś na tere­

nie innych, przyległych do metropolii 
chicagoskiej powiatów jedynie w wys.

proc. Dotyczy to następ, powiatów: 
Lake, Will, Kane, Du Page i McHenry.

Podwyżka podatku od sprzedaży, 
jaka weszła w życie w ubiegły czwar­
tek, przyczyniła się do ustanowienia

podatku na 6%. Przed tym wynosił 
on 5%.

W czasie konferencji prasowej, 
prezes miasteczka Arlington Heights, 
James T. Ryan oświadczył, że oma­
wiany podatek sprowadza się do “sto­
sowania dyskryminacji opartej na 
przesłankach geograficznych”.

Stwierdził on, że w przekonaniu 
jego — w najbliższym czasie również 
inne miejscowości podmiejskie w 
pow. Cook wystąpią 'w tej materii 
na drogę sądową.

Jednym z głównych argumentów 
zawartych w wystąpieniu sądowym, 
jest ten, iż zarządy jak i przedsię­
biorstwa handlowe na terenie osiedli 
podmiejskich w pow. Cook ucierpią 
z tego powodu, albowiem nabywcy to­
warów będą starali się kupować w 
innych miejscowościach, tam gdzie 
obowiązuje niższy podatek.

Zgwałcono 14-letnią 
Dziewczynę

Dwie 14-letnie dziewczyny zostały 
siłą zmuszone do wejścia do samo­
chodu, który zatrzymał się przy stacji 
autobusowej u zbiegu 79 ul. i Hal- 
sted.

Dwóch mężczyzn znajdujących się 
w samochodzie zaproponowało im 
przejażdżkę. Ponieważ dziewczyny 
odmówiły, mężczyźni zawieźli je w 
boczną uliczkę przy 1755 W. 79 ul. i 
tam jedną z nich zgwałcili. Drugiej 
udało się wyrwać z rąk napastników.

Właściciel Kliniki Zastrzelony 
Egzekucja w Stylu Gangsterskim
W sobotę rano, tuż przed godziną 

8-ą na Michigan Ave., przy ul. Illi­
nois, zastrzelony został pięcioma 
strzałami w głowę mężczyzna. Jak 
zeznali świadkowie mordercze strza­
ły oddał do ofiary młody człowiek 
lat około 20-u, wysoki, szczupły, 
ubrany w podniszczoną kurtkę woj­
skową. Z zeznań świadków wynika, 
że morderca czekał na swoją ofiarę. 
Zabitym okazał się właściciel kliniki 
dla kobiet znanej jako Biogenetics 
Ltd. przy 520 N. Michigan Ave. 
Kenneth L. Yellin. Jak ustaliły wła­
dze śledcze Yellin był zadłużony na 
sumę prawie $1 min. $150,000 winny 
był przemysłowcowi, który przebywa 
w Paryżu na wakacjach, $20,000 ko­
biecie, która zainwestowała tę sumę 
w klinikę prowadzoną przez zabitego 
i $600,000 jednemu z banków.

Wchwili zabójstwa Yellin miał przy 
sobie w portfelu, który znaleziono przy 
zmarłym, $900 oraz złote wyroby ju­
bilerskie; w teczce, która leżała obok 
zastrzelonego znaleziono formularze 
lekarskie, czeki i $700.

Policja przypuszcza, że była to 
egzekucja dokonana przez gang. Za­
bójca oczekiwał wyraźnie na Yellin’a 
nie zaczepiając nikogo z przechod­
niów. Do nadchodzącego z parkingu 
w hotelu Radisson oddał jeden strzał 
z pistoletu automatycznego kaliber 
.38 poczem do leżącej już ofiary oddał 
jeszcze cztery strzały w głowę i od­
szedł nie zabierając ani teczki ani 
portfelu, co byłoby proste, jak twier­
dzi policja, gdyż o tej porze w sobo­
tę na Michigan Ave. panuje bardzo 
mały ruch. Policja przypuszcza, że 
zabójstwa dokonał płatny, zawodowy 
morderca na czyjeś zlecenie i w tym 
kierunku prowadzi śledztwo. Zbadano 
kartotekę karalności zabitego i stwier­
dzono, że miał on kłopoty z prowa­
dzoną przez siebie kliniką, którą zam­
knięto z powodu podejrzeń o nielegal­
ne przeprowadzanie w klinice zabie­
gów przerywania ciąży. Po założeniu 
apelacji zakaz zamknięcia cofnięto. 
Prowadzono również dochodzenia w 
sprawie przyjmowania od pacjentek 
zapłaty w postaci biżuterii oraz pie­
niędzy nie ujawnianych w raportach 
kasowych. Również prowadzono do­
chodzenia w sprawie dokonywania za­
biegów w klinice Yellin’a przez oso-

Wycieczka Rowerowa 
Na Złote Gody

Małżeństwo Porter i Virginia Van­
denbark, zamieszkali w Decatur i 
obchodzący swoją 50 rocznicę szczę­
śliwego pożycia małżeńskiego urzą­
dzili z tej ojazji wycieczkę rowero­
wą pokonując 739-milowy odcinek 
pomiędzy Zanesville, Ohio a Decatur, 
Illinois.

Porter ma 71 lat, jego żona 69. 
Virginia oświadczył małżonek fotore- 
portereom jest tymbardziej dzielna, 
że nauczyła się jeździć rowerem do­
piero mając lat 61.

Trasa państwa Vandenbark prowa­
dziła po drodze U.S. 36 do Indian­
apolis, stamtąd U.S. 40. Wieźli oni ze 
sobą ponadto 80 funtowy bagaż.

by nie posiadające uprawnień.
Wywiadowcy FBI prowadzili docho­

dzenia przeciwko zabitemu szukając 
jego powiązań z mafią. Yellin był 
znanym hazardzistą i przegrywał su­
my, jakich nie mógł legalnie zarobić. 
Według policji, wszystko wskazuje na to, 
że na Yellinie została dokonana egze­
kucja wyrokiem gangu.

Płacimy 60
Za Przejazd

Wczoraj weszła w życie nowa opła­
ta za bilety we wszystkich środkach 
komunikacji miejskiej. Bilet jedno­
razowy dla dorosłych kosztuje 60 cen­
tów, tzw. “transfer” o 10 centów wię­
cej jak dotychczas.

Nowe podwyżki nie obowiązują 
emerytów, inwalidów i uczniów pod­
stawowych i średnich szkół, którzy 
w dalszym ciągu mają prawo do ko­
rzystania ze zniżkowych biletów.

Pozbawił Życia Żonę 
i Próbował Siebie 

74-letni Selmer Boone oddał śmier­
telny strzał do swojej żony 70-letniej 
Gertrude, a następnie strzelił do 
siebie.

Ofiary odnalazł w ich mieszkaniu, 
znajdującym się na 20 piętrze przy 
1633 W. Madison brat Selmera, który 
przyszedł ich odwiedzić.

Policja po przybyciu stwierdziła 
zgon Gertrude, Selmer w stanie cięż­
kim przewieziony został do szpitala 
powiatowego. Policja nie ustaliła do­
tychczas motywu przestępstwa.

Nadużycia 
w Opiece Społecznej 
Na Sumę $497,037 
Wielka lawa przysięgłych powiatu 

Cook postawiła w stan oskarżenia 
40 osób, w tym 25 byłych lub obec­
nych pracowników rządowych, którzy 
nielegalnie korzystali z zapomóg 
opieki społecznej. Jak podał do wiado­
mości prokurator stanowy Bernard 
Carey, postawione w stan oskarżenia 
osoby oszukały stan na ogólną sumę 
$497,037. Oskarżenie ławy przysięgłych 
obejmuje tego rodzaju przestępstwa 
jak kradzież, krzywoprzysięstwo i 
udział w zmowie.

Jak oświadczył Carey, oskarżone 
osoby zatrudnione są w najrozmait­
szych instytucjach rządowych: siedem 
— na poczcie; siedem — w Chicago­
skiej Radzie Szkolnej; sześć w biu­
rach stanu Illinois; trzy w szpitalu 
powiatowym; jedna w CTA i jedna 
w biurze rekordera powiatowego.

Carey zwrócił uwagę na fakt, że 
w czwartek minęła pierwsza rocznica 
założenia przez jego urząd specjalnej 
jednostki trudniącej się wykrywa­
niem oszustw w dziale opieki spo­
łecznej. “Do tej pory — stwierdził 
Carey — postawiono w stan oskar­
żenia 463 osoby”. Winne są one po­
pełnienia nadużyć na ogólną sumę 
$4.6 mil. Spośród 463 osób, 306 zostało 
zasądzonych. W tym 220, skazanych 
zostało na pobyt w więzieniu.


